EZ ZE RED ZOE E a ae 


Wydawca: Spółka Akcyjna Wydawnicza. 
Redaktor Naczelny: JERZY KONARSKI. 


Adres Reisici: Lwów, ul, Chorażczy ny 31. (Tel. 
15: 17%) — Adres Adminfsiracii: Lwow, ul. Sena- 


1arska ti.. —- 
EE n 


Telef, Nacz. Redaktora 23. 


Nr. 7305. 


za 


Lwów, niedziela. 18 stycznia 1925 


Cena pojedynczego egzemplarza! 


Na dworcach kolejowych 18 groszy. 
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Podpisanie pożyczki amer. dla Polski. 
Wschodnich — Sowiety przeciągnęły Stany Zjedn. na swą stronę. 


r. w Gdańsku 


— Program odbudowy Kresów 


W kwietniu początek ofenzywy przeciw bolszewikom. 


Kulisy zamachu 
gdańskiego. 
Lwów, 16. stycznia. 


Generalny zamach na prawa 
Polski w Gdańsku zosia! urządzo- 
ny w chwili, k.órej wyvór także 
nie jest bez znaczenia, wyraż ie 
bcwiem ws!azuje na intencje spraw- 
ców. 

Ze strony niemieckiej twierdzi 
się, że Gdańsk został przez Polskę 
zaskoczony. wprowadzeniem pol- 
skiego urzędu pocztowego. lle o- 
biuay i przewrotności tkwi w tem 
twierdzeniu wynika z całego pra- 
wnego stanu rzęczy. Jak bowiem 
może być mowa © zaskoczeniu, 
skoro idzie o zrealizowanie upra- 
wnienia które od r. 1919 istnieje 
i przez wszystkie czynniki uznane 
zostało, następnie zaś w d.lszych 
umowach zostało jeszcze dokładniej 
ckreślone. Mianowicie art. traktatu 
wersalskiego tylekroinie wspom- 
nany, w art. 3 opiewa dosłownie: 

„zapewniony będziz Polsce 
nadzór i zarząd komunikacji pocz- 
towych, telegraficznych i telefoni- 
cznych między Polską i Po:ten 
Gdańskim... 

Do tego dodała Konwencja Pa- 
ryska 1920 (art 29): Polscę prz!- 
słuziwać będzie prawo założenia 
w pocie Gdańskim służby poczto- 
wej, telegraficznej i telefonicznej... 
między Polską a krajami zagra- 


nicznemi oraz między Polską a Por-y 


tem Gdańskim... 

Wreszcie Umowa Warszawska 
1921 r. (art. 156) postanawia między 
innem: W, M. Gdańsk zobowiązuje! 
się sprzedać lub wydzierżawić Po!- 
sce budynki i grunta które Polska 
oznaczy jako potrzebne do urzą- 
dzenia i wykonywania służby pocze 
towej, telegraficznej i telefonicznej... 

Że Po!ska tak długo zwlekala 
z zaprowadzeniem własnej służby 
pocztowej na ierytorjum wolnego 
miasta, to istotnie żle się stało, 
ale to jej sprawa. Trzeba jednak 
w istocie nie mieć chyba żadnych 
konkretnych argumentów — a skąd 
wziąć ich w takiej sytuacji pra- 
wnej? — by wpaść na porysł 
przez Gdańszczan zastosowany i 
twi dié że wo ich zaskoczom'. 


to M 


Stanowi ko takie żywo przypomina 


znany irick apaszows<i, poega ą- | w dzieć 


cy na równocześsnem wyrwaniu 
k muš portfeiu i wołaniu: lapa, 
trzymaj! 

Jeżeli ktoś i słusznie — uwa- 
żać się może za zaskoczon:g) 
w tym wypadku to jzdynie Polska. 
N kt pizycież zwykłym ludzkim r - 
zumeim kierując się, nie mógłby 
był przypuszczać, jak i u nas nie 
przypuszczano, by załatwienie spri- 
Wy przez wszysikie inte!esowane 
sprawy dokładnie i tak dawno spre- 
cyzawanej, mogło stać się kamie- 
niem obrazy. A już ną mniej, prze- 
czuwać nie mogła Polska, by ari- 
ter dla wszelkich sporów mędy 
alą a Gdańsk em ustanowiony, by 
wysoki komisarz mimo caiej swej 
tylekrotnie i tak drastycznie zad- 
kuinentowanej anm:zji do Polski, 
odważył się także w tym wypadku 
stanąć po stronie, która za cae 
swe prawo ma bezprawie. 


i 


rk ńską; 


Tego wszystki*go Polska prze» 
nie ncga i ne Gdańsk 
lecz ją zaskoczyły dziwne zdarzenia, 
w Gdańsku inscenizowane przez 
rozpasanie pangermańskie. 

A że zaskoczenie to było rozmyś:'- 
ne, dobrze przygotowane i z góry 
u'ożo e, świadczy wybór w chwiľ, 
w której w ruch wprawiono calą 
awamurę „mit Pauken und Trom- 
peten“. Wskazuje to wyrażnie cel 
row.ież, dla jakiego posunięto sę 
do znieważenia praw Polski w tak 
nieb,wały sposób. d 

Dwie sprawy miano na oku. 

Pierwsza — to toczące się wła- 
Śnie rokowania o pożyczkę am - 
bez której wprawdzie 
ż,liśmiy jakoś doiąd i żyć będzi - 
my nadal, ktira jednakże w dzi- 
siejszyca ciasnych st sunkach pi- 
niężnych u nas, byłaby istotnie 
biurdz» pożądanem doprowadzi- 
niem świeżych soków do żył o ga- 
nizmu f nansow go. Szło więc tym, 
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Odbudowa Kresów Wschodnich, 


NA TEN CEL PRZEZNACZONO DANINĘ LASOWĄ, 


Warszawa, 16 stycznia. (Tel, O. 
P.) W prezydium Rady ministrów 
odbyła się konferencia w sprawie 
odbudowy  woiewództw  wschod- 
nich. Dyskusja ustaliła konieczność 
wydania całego szeregu zarządzeń, 
zmierzających do wzmożenia akvil 
odbudowy w naibliższym okresie 
zimowym, oraz uproszczenia akcji 
pożyczkowej i wydawania ludno- 
ści zwiększonego kredytu na odbi- 
dowę i zorganizawania dostaw 
przez samą ludność w .zamian Za 
zwolnienie od niektórych podat- 
ków. Postanowiaio również zorga- 
nizować komisję inspekcyjną, kon- 
trołującą czymości powiatowych 
referentów odbudowy.  Zwracano 


też uwagę na konieczność odbu- 
dowy Szkół, domów użyteczności 
publicznej i świątyń wszelkich wy” 
znań. Na cele odbudowy postano- 
wiono zużytkować cały wymiar 
daniny lasowei w naturze, przyie- 
gle de pasa zniszczonego państwo- 
we lasy, oraz ułatwiać ludności na- 
bycie budulca z lasów prywatnych. 

Warszawa, 16. stvcznia. (Z. 
U wicepremiera Thugutta toczą Się 
dakizc narady | konterencie w spra 
wie kresów wschogząich, Przed pe- 
łudniem o godz. 11 był u prezyden- 
ta wicemin. Smulski, który reiero- 
wał prezydentowi  napaktualniejsze 
sprawy kresowe. 


Gen. Sikorski i Sosnkowski u Prezydenta Rzpltej. 


Warszawa, 16 stycznia, (Z) Prezy- 
dent Rzpitej przyja! dziś na dłuższem 
posłuchamu min. Sworskiczo, w któremt 
omawiał dalszy ciąg sprawy orgauza- 
cji naczełtych wiadz wojskowych. Po- 


PUSZCE moumen slave kwaterunku 


wojska i nowych nominacji. Prezydent 
przyjął następme gen. SosnkowskisgD W 
charakterze kandydata na stanowisko 
dclugata Polski do komisii rożbrojcnio- 
wcj Ligi Narudów, 


którzy awaniurę gdańską mają na 
su'nieniu, o wywołanie wrażeria, 
iż Polska jako diużnik nie zasłu- 
guje na zau anie, jej bowiem agre- 
sywne zap dy dają powód do cią- 
głych niepokojów. A zresztą, gd- 
by i nie ag esywność, to ten faki 
skomasowania sę w obręb:e poli- 
tyki polskiej spraw zdoliych ka- 
żdei chwili ściągnąć burzę na gł- 
wę Rzpł ej, choćby nawet bez jej 
woli, ujemne mu'iałby rzucić świa: 
tło ma naszą zdolność kredytową, 
C:y w istocie Ameryka da pos uch 
tego rodzaji argumentom; czy Íi- 


| naiisiści tamtejsi nie pet'afĄ, 102- 
różnić pomiędzy skutkami ad hoc 


wywołanero zatargu, a upzwnioną 
rękojmią Państwa, zależeć to bę- 
dzie zdaje się, przedewszystkiem 
od sposobu, w jaki potralimy opa- 
nować sytuację, Swawol Gdańsz: 
czan przeciwstawić naszą energję 
i stanowczość. 

Ale sprawcy zdarzeń w Gdań- 
sku zapragnęli ubić „zwei Fliegen 
auf einen Sh!lag*. Dla popisania 
sę swą gwałcicielską butą obraii 
moment, gdy przy okrągiym stole 


| obrad na konferencji bałtyck'ej za- 


siad! polski Minister spraw zag a- 
x cznych. Jesteśmy pewni, że gdy- 
by nawet Rzpfa nie przystąpiła do 
wprowadzenia swej poczty w tym 
czasie, p. Sahm i jego roziuszona 
klika byliby znaleźli sobie jakikol- 
wiek inny pretekst do rzucenia się 
na prawa Polski, by w Helsings- 
fo sie wywołać wraż*nie, iż Rząd 
pcl:ki w poczynaniach swcich kie- 
rujs się tendencją zaborczą, a wy- 
woławszy burzę, nie ma sił do jej 
poskromienia, Nie może ulegać 
wątpliwości, że chciano skonstruo= 
wać za każdą cenę przestrogę, by 
pomiędzy państwami bałtyckiemi a 
P Iską jak najbardziej pogłębić nie- 
ufność. Szczęściem chwycono się 
sposobu niefortunnego i wykonano 
go tak grubo, tak ordynarnie, że 
chyba wyrok przeciwny. niż się 
spodziewano, będzie on musiał 
osiągnąć skutek. 

I tutaj również zdecydowana, 
a stanowcza postawa Rzpliei roz- 
sirzygnie o wyniku zamierzeń m. 
Sahma, jezo adheren ów i prote- 
ktorów, 
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„GAZETA PORANNA“ 


z dnia 15. stycznia -L925, 
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"Polskie ustępstwa telne 
dla Niemiec. 


Warszawa, 16. stycznia. (Z.) 
W rokowaniach polska-niemieckich 
co do prowizorjum z Berlina urzę- 
dowo podkreślają iako korzyść dla 
Niemiec, iż Polska odstąpiła od 
100% podwyżki «el, która mogła 
zarządzić na podstawie swego u- 
sławodawstwa celnego 


P, GRABOWSKI SZEFEM BIURA 
PRASOWEGO M. S. Z.? 
(Telefonem nd naszego korespondenta.) 

Warszawa, 16. stycznia. (Ż.) 
Bawi tutaj połtki charge d'affaires 
z Sofi, p. Grabowski. Obiegają po- 
głoski. że ma być mianowany: sze- 
fem biura prasowego min. spraw: 
zagranicznych. 

E 
PROCES RED. GRABIAŃSKIEGO. 


Vlelefonem od nuaszewo koresmongznta ł 


Warszawa, 16. stycznia. (Z. 
W sprawie dramatu przy ul. Wil- 
czej prowadzone jest  ślłediztiwo, 


które przedstawia się dosyć skom- 
płikowanie, Wbrew pogłoskom ja- 
koby red, Grabiański miał być wy- 
puszczony ha:wowność, pisma poda- 
ją, że Środek prewencyjny obecnie 
zastosowany, ti. areszt, do ukoń- 
czenia Śledztwa Zmieniony być nie 
może, Procesu należy się spodzie- 
wać dopiero w połowie b. r. 
s —qa p — — 


WIELKIE NADUŻYCIA ASENTERUN- 
KOWE. 


(Telefonem od naszego korespondenta.) 

Warszawa lóstycznia. (Z) Gabinet mi- 
nistra komurikiye, Że w P. K. U. w Ka- 
liszu zostały stwierdzone pmzez komi- 
sję śledczą DOK. VH. nadużycia przy 
poborze rekrutów, któcych dopuścił się 
personal nizszy P. K. u. Wskutek tego 
został zawieszuny w czyńecaścach służ- 
bowych Cały personal wyższy P. K, U 
który dopuścił do nadużyc a sprawców 
aresztowana, 

er gi 
OLBRZYMIA DEFRAUDACJA DO- 
STAWCY WOJSKOWEGO. 

(Telefonem od naszego korespondenta.) 

Warszawa, 16 stycznia. (Z) Z Grodua 
donoszą: Dostawca owsa dla intendan- 
tury wojskowej p. Sod cieszył się wicl- 
kiem wzięciem i na iej podstawie wyra- 
biał sobie duży kredyt. FErzewidujac 
krach, począł ze wszystkich stron ścią- | 
gać mMeiądze, zwłaszcza z kas woisięo- 
wych. W ubiegłą Środę nagle z synem 
zmknął z miasta wviechawszy do Prus 
Wsch W Białymstoku „ozostawił żonę 
bez pieniędzy. Ogólna suma ztefraudo- 
wana przekracza 60 tysięcy dołarów. 
Władze skarbowe zafantowały jego mie- 
szkanie. 


ma -m 


TAJEMNICZE „SAMOBÓJSTWO“ 
WARSZAWIE. 


s 


w 


(Felefonęm od naszego korespondenta.) 

Warszawa, 16. stycznia. (Z) Właści- 
ciel pałacyku w Alei Szucha I 5 p. Hie- 
ronm Kiniewicz, bogacz i znany filan- 
trop. padł wczoraj ofiarą wypadku wsku 
tok wystrzału dubeltówki. Strzał był tak 
celny, że Kigiowicz zginął na mieiscu, 
Mial ot przy sobie 20-letnią siostrzeni- 
cę. której pomagał, a przed 3 laty po- 
znał w Mińsku sterotę Helenę Biziuk, 
ktorą zaopiekował się i ostatnio bawił 
z nią w Paryżu. Kiaiewicz był żonaty. 

Interesujące, że w chwili gdy Czyścił 
osobiście broń. ktara wypaliła, wysłał 
jeszcze do Heleny B. list z prośbą o 
przybycie. Gdy ta przybyła,  Kiniewicz 
już nie żył. Pam B. nie została Gnyusz- 
czona do zwłok swego opiekuna przez 
sinstrzemice. Te pewne powikłania 
$waiadczą, że poza tem wszystkiem kryją 
się jeszcze jakieś tajemnice. 

— Q -— 

UCZCZENIE PADEREWSKIEGO. 

Raym 16 stycznia, (Tel G. P.) 
Ambasador polski trzy Wa ykanie 
p. Skrzyński wydał na cześć ba- 
wiącego tu Paderewskiego Śniada- 
nie, w którem wziął udział kardy- 
mał Gasparri craz kilku pralatów 
„kurji Aposta ssie: 


Przybycie delegata 


Warszawa, 16. stycznia. (Z) 
Szei sekcji intormacyinei w Lidze 
Narodów: przybył dziś rano do 
Gdańska. Prasa niemiecka, oma- 
wiając jego przybycie stwierdza, 


Warszawa, 16. stycznia. (7.) 
W sprawie gdańskiej nastąpił obe- 
cnie okres chłodnej refleksji. Spra- 
wa ta nie przestaje być jednak ak- 
tuainą, a wszystkie doŚświadczemia 
i materjaly zebrane w ciągu ostat- 
mich kiku dni służyć będą dła rzą- 
du iako rmeterjał do rozwagi i dal- 
szej dyskusń. Dyskusja ta rozpo- 
czynie się dopiero po powrocie M 
Skrzyńskiego do Warszawy. Cho- | 


Warszawą, 16. stycznia. (Z.) 
Z Gdańska donoszą, że zarówno ze 
strony  połskiej. jak i niemieckiej 
prasy w rezultacie incydentu gdarń- 
skiego zwrócono uwazę na formę 
pisma Wysokiego Komisarza Ligi 
w Gdańsku do Senatu gdańskiego, 

którem Mac Donell mówiąc o ze- 
nerałnym (komisarzu wyrażą się 


50 MILJONÓW DOLARÓW 


Warszawa, 16 stycznia, (Tel. G. 
P.) Dnia 12. bm, poseł polski w 
Waszyngtonie podpisał! prowizo- 
ryczną umęwę w sprawie pożyczki 
polsko-amerykarskiei. W myśl tej 
umowy Polska uzyskała od kon- 
sorcjium banków amerykańskich 50 


16. stycznia. (Z.) 
Donosiliśmy już o  Sensacyjnem 
włamaniu, jakiego dokonano do 
budynku poselstwa czeskiego w 
Warszawde, Praca policji do wzzo- 
raj nie wydała żadnych rezultatów. 
Aresztowano kolejno 60 włamywa- 
czy, którzy nie podali nic ważne- 
go. Policja, która prowadziła śŚledz- 
two pod naciskiem kół politycz- 
nych, poruszyła wszystkie spreży- 
ny. Przeglądając stave akta poli- 
cyġne, natrafiono na arkysz słyn- 
nego na terenie dawne) Rost wła: 
mywacza Bronisława Sokołowa 
skiego. Policja stwierdziła, Że So- 
| kołowski po 16 latach pobytu w 
| Rosji przyjechal do Warszawy. 
Nie można go było jednak odszu- 
kać. Dzisiaj komisarz policji Sza- 


Warszawa, 


Aresztowanie sprawcy włamania 
dn poselstwa czeskiego. 


JEST NIM STARY WŁAMYWACZ, PRZYBYŁY NIEDAWNO 
Z ROSJI. 


(Telefonem od naszego korespondenta). 


Ligi N. do Gdańska. 


(Telefonem od naszego korespondenta). 


„że p. Colman bedzie miał możność 
wyłaśnienia komiliktu pocztowego 
jako naoczny świadek, a senat bę- 

| dzie mógł wystąpić przed nim iako 

i przed przedstawicielem Ligi Nar. 


zatarg gdański w stadjum rofieksji, 


(Telefonem od naszego korespondenta). 


, dzi przedewszystkiem ©  uregulo- 
| wanie i wyjaśnienie stosunku mię- 
| dzy Połską a Gdańskiem. Koniecz- 
| ność załatwiemia tych rzeczy staia 
| się rówymeż jasną dla klubów sej- 
mowiych, które w tej sprawie przy- 
gotowuią wystąpienie, mianowicie 
na wtońkowem posiedzeniu Izby 
«prawa ta znajdzie wyraz w wielu 
wnioskach i interpelaciach., 


„dyplomatyczne maniery” n. Mac Donnella. 


POWINIEN NAUKĘ GRZECZNO ŚCI CZERPAĆ Z WERSALU.» 


(Telefonem od naszego korespondenta.h 


j bardzo poutalo „p, Strassburget“, 
Nawet prasa niemiecka komentuje 
tẹ formę jako bardzo nietaktowną, 

| gdyż nie chodzi w piśmie Wysokie- 

' go Komiwarza o rozmowę dwóch 
osób prywatnych, 

| tów, a więc pewne formy muszą 

i powinny być zachowane, 


— 


Podpisanie pożyczki amer. dla Polski. 


PŁATNYCH PO 26 LATACH. ~> 


mili. dolarów pożyczki na 8%, spła- 
calnych po 20 latach. Do d. 15. lu- 
tego rząd polski zawiadomić ma 
konsorcium banków ameryk. czy 
„pożyczkę tę na ustalonych warun- 
Í kach akceptuje. | 


irański poznał go na podławie ry- 
sopişu na ulicy i przyaresztował. 
Policja, która w poselstwie ozecho- 
słowackiem poczyniła dokładne i 
precyzyjne zdjęcia fotograficzne 
odcisków nóg na dywanach, oraz 
odcisków palców i rąk, porównała 
je z autentycznemi nogami Soko- 
lowskiego i doszła do wnioski. iż 
| Sokołowski jest sprawcą włamania. 
| W tej chwili prowadzi się Śledztwo, 
kro użył Sokołowskiego do tej ro- 
boiy, gdyż wiadomo, że pieniądze 
zostały tylko w małej ilości skra- 
dzione, natomiast sprawca włama- 
nia przeglądał paplery dypioma- 
tycząe. Ze względu na fakt, że So- 
kołowski przyjechał niedawno z 
Rosji, sprawa budzi zrozumiała za- 
interesow anie. 


lecz  dyploma-' 


Herriot przeciw Rumunii 

Bukareszt, 16. stycznia (Tel. G. 
P.) Pisma rumuńskie zamieszczają 
sensacyjną wiadomość c Tazmóowie 
nowomianowanego pała rumuń- 
skiego w Paryżu, Diamandiego 7 
Herriotem. Premier francuski przy- 
ia! Diamandiego bardzo chłodno 
i podkreślił swe nieprzychylne sta- 
nowisko w całym szeregu Spraw 
żywotnych dia Rumunii. Na zapy- 
tanie o powód tej ńieżyczliwości, 
Herriot zaznaczył, iż niema nie 
przeciw Rumugji, natomiast bardzo 
wielo przeciw obecnemu rządowi 
rumuńskiemy, Również Loucher za- 
znaczył, że nie zaryzykowałby agi 
jednego franka Rumunii. 

dh * E 

AMER. POŻYCZKA DLA MIAST POL. 
(Teleioncn od naszego korespondenta.) 


Warszawa, 16 stycznia. (Z) Doszła do 
skutku pozyczya amerykańska dla tma 
Polski. Otrzymały mianowicie - miasta 
biożrków. Lublin, Częstochowa i Ra- 
dom. Pożyczka nosi charakter imwesty- 
cyjny na kanalizację, wodociągi i targu- 
wiska. Piotrków otrzymał 1.700 tys. do- 
larów, Lukin 2.800 tys. dolarów, Czę- 
stochowa 2.500, Radom 1.700 tys. dol. 

Warszawa. i0. stycznia. (Tei. G. P.) 
Kor.isja budżetowa obradując nad bud- 
żctem min. rolnictwa przyjęła utworze- 
nie nowego iundtszu w. kwocie 3 mily. 
zł na podniesienie hodow' w gosp- 
darstwach drobnych rolników, zaś skre- 
ślła po 100.600 zł ua zwa!czame chorób 
zaraźliwych. 

ama (ano 
BUJAK BIJE MISTRZA TATR. 


Wspaniaie sukcesy polskich nar- 
ciarzy. 

Zakopane, 16. stycznia, (Tel. wł. 
G. P.) Wczoraj rozpoczęły: się 
międzynarodowe zawody narciar- 
skie na Starym Szmeksie. W biegu 
seniorów I. klasy na 13 km. trasie 
zwycięża na 19 startujących Bujak 
(S. N. T. T.). bijąc dotychczasowe- 
go mistrza Tatr Aladorą Therna 
(Karpathenvereis) o 5 min. Trzeci 
Rozmus. W tymże biegu seniorów 
Il. klasy pienwszy  (jastemica, W 
biegu pań bezkonkurencyjnie zwy- 
ciężą Ela Ziętkiewiczowa. 

Pa A 

PROHIBICJA W ZAKOPANEM. 
(Telefonem od uaszego korespondenta.) 

Warszawa. 16. Stycznia (Z) Z Zako» 
panego domoszą, że z inicjatywy dra 


Dienla czynione Są siaraniu, aby zakazać 


w Zakopanem sprzedazy napojów alko 


holowych. 
mans (ac . 
ŚLIWIŃSKI KANDYDATEM 
NA MIN, OŚWIATY, 
Warszawa, 15 siyczcia. (Te'. 
G. P.). Wczoraj w Sejmie odbyło 
się zeb: anie przedstawicieli lewicy 
w sprawie obsa.zenia teki Min. 
«światy. Kandy“? təm ra to stano- 
wisko jest p. Artur Śliwiński. P. 
Rudziński w rozmowie z Premie- 
rem rabskim podkreślił możli- 
wość utrzymania wakansu teki 
Min. oświaty. Premjer  zastrzepł, 
sobie czas do namysłu. 
| zad po — - 


DŻUMA W KONSTANTYNOPOLU 

KousStantynopol, 16. stycznia. 
(Tel, G. P.) Wybuchła tu epidemia 
dżurny, która pochłonęła dotych- 
czas 5 ofiar. W obozie uchodźców 
wydarzyło się 9 wypadków śmier- 
ci. Władze sarmitarne zamierzają 
poddać szczepieniu ochronnsmiu ca- 
łą ludność, znaidującą się w obrę- 
bie obozu uchodźców”. 

Ko 
POŻEGNANIE LWOWSKIEGO 
WOJEW. GARAPICHA, 

Łódź, 15 styczn.a. Ciel. G. F.) 
Odbyło się iu uroczyste pożegna- 
nia od'eżd:a -ECEBO do Lwowa Wo- 
jewody GLM. ia. 


r. /f30) 


Niepewne losy Luthera. 

Berfin. 16, stycznia. (Tel, U. P.) 
Nowy kanclerz dr. Luther odczyta 
dziś o godz. 18 oświadczenie rządu 
w Reichstagu. Dyskusia potrwa 
trzy dni, a we wtorck nastąpi gło- 
sowanie. Przeciw przyjęciu oświad- 
czenia rządowego będa głosowali 
socjalni demokraci i komuniści. 
Stronniciwa demokratyczne mają 
się wstrzymać od głosowania. 

Niezwykłą  sensacię wywołało 
wczoraj zawiadomienie prezydenia 
Reichstagu, że łowy rząd Luthera 
nie zgłosi w parlamzncie swej de- 
kłaracji 16. bm., jak zapowiada!, 
lecz uczyni to depero w ponie- 
działek. W związku ter. odjo- 
czeniem krążą po mieście rozmaite 
pogłoski, 

Paryż, 16. stycznia. (Tel. G. P) 
Prasa francuska wyraża się 0 gae 
binecie Luthera wprost nieprzy» 
chylnie, stwierdzając. że z rządem 
mm, w którym przeważają prądy 
dy reakcyjne. nie będzie można 
dojść do ładu. 

mai jp mm mh 
SOWIETY W TRWODZE O WY. 
NIKI KONFERENCJI PAŃSTW 


7 
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BAŁTYCKICH, 
{Telefonem od naszego korespondenta). 
Warszawa, 16. stycznia. (Z. 


Z Helsingforsu telegrafią, że dziś 
o godz. 10 rapo w Helsimgforsie od- 
była się konferencja państw  hal- 
tydkich. Polskę reprezentuje min. 
Skrzyński Ze strony Sowietów 
Szylione są bardzo pilne obserwa- 
cje tych konferencii, gdyż Sowiety 
obawiają się. że przyidzie tam do 
utworzenia bloku  aniysowieckie- 
go, w którym weźmie udział także 
Polska, 
—— 
ARESZTOWANIE. SEKRETARZA 
SKUPCZYNY. 


Białogród, 16. stycznia. (Tel. G. 
P.) Na zarządzenie sadu w Splicie 
aresztowano wczoraj sekretarza 
skupczyny, Bacinica, 

mma jari 
POBITY KRÓL ALI. 

Jerozolima 19. stycznia. (Tel. G. P.) 
Z Mekki donoszą, że wciska króla Aicgo 
zostaly zupełnie pobite. Zdaje się, że 
Alemu nie pozostanie nic innego, jak 
śladem ojca swcgo opuścić kraj He- 
dżasu. 

a . 


„UAZELĄA PORANNY” 


ż dia 15. stycznia 9-5. 


W kwietniu poczatek ofenzywy 


przetiw koiszewikom. 


KONFERENCIA GEN. WRANGLA Z JUGOSŁOWIAŃSKIM 


MINISTR. WOJ- 


NY.— WRANGEL OBEJMIE DOWÓDZTWO NAD CAŁĄ ARMJĄ ANTYSOW. 


Białeeród, 16. stycznia. (Tel. wł. G. 


P) Wrócił 


Wrangeł i otrzymał natychmiast diuż- 
szą audjencię u iugosłowiańskiego mi- 
mistra spraw wojskowych. Gon. Wasan- 
gel dokładnie zaznajemu ministra z Wy- 
mkam: obrad, odbytych luż w Paryżu 
z mmmi działaczam autysowieckini a 
detyczących sprawy "tworzenia złączo= 
nej armfi antysowieckiet. Minimer nrał 
prosić gen. Wrangla o przyjęcie prze- 
zeń naczęinego dowództwa nad wszyst- 


tu z Paryża amany wódz 
"wojskowych sił antybołszewickich. gen. 


| kiemi antybciszewickiemi siłami zbroj- 
nemi, skupioremi obccenie na Bałkanach. 
den. Wrangel -— wedle oświadczenia 
jego otoczenia. miał sie zgodzić na tą 
propozycje., Qaodając, Że inż z końcem 
j kwietnia ub z pozzaskicm mala armia 
pos bydzie gorowa do wszegecia Czyn: 
| 


rej akci przeciw sowietom Armia jee 


go brdzie w tvm wienia działać w 
Rorozuneemu z antysowieckh Ci terma 
pecami wen Judenmicza (o kiċyeh stor- 
mewabiu już  dorieśkswy w „Oar. 
Por“, 


Interes przedewszystkiem! 


dowiety widokami korzyści ekonomicznych zjednały 
sobie Amerykę. 


ZADOWOLENIE W KOŁACH SOWIECKICH Z USTĄPIENIA ĦU- 
GHESA, — POCZĄTEK ROKOWAŃ W MARCU. — TRUST AME- 
RYKANSKI IDZIE NA PODBÓJ EKONOMICZNY SYBERII. 


(tTeletonemat własny „Gazety Poraunej*.) 


Pogranicze sow., 16. stycznia. 

Z Moskwy donoszą: Wiadomość 

o ustąpieniu Hughesa i objęant sta- 
nowiska naczelnego kierownika por 
liryki zagranicznej Stanów Ziedno- 
czonych przez Kelloga, znanego ze 
swych odmiennych poglądów na 
kwestię rosyjską, wzbudziła w ko- 
łach sowieckich wie:kie zadowołde- 
nie i radość, Prasa sownecka rów- 
nież wita  zinianę waszyngtońską 
-ako domiosłe zdarzenie, zapowia- 
dające stanowczy przewrót w* do- 
tychczasowych stosunkach Sowie- 
tów i Stawów Ziedy. Prasa przytem 
zaznacza, że właśnie zdecydowa- 
ne a negatywne stanowisko Hu- 
ghesa wobec wszelkiego rodzaju 
porozumienia się z Sowietami było 
główną przyczyną, która zmusiła 
so do dymisji, tem bardziej, że 
stocowana przezeń polityka dopro- 
wadziła Amerykę do zupełnej izo- 
laci) w Europie, iakotcż w Avji 
gdyż właśnie w dwu ostatnich la- 
tach stosunki między Stanami Zic- 
dmoczonemi a Japonią  zaostrzyły 
się nadzwyczawie. Naromiast w 
tym samym  czasokresie 


stwierdzić znaczne młepszenie sto. 
sunków _ japońsko-sowieckich, w 
rezultacie czego system Hughesa 
musial ułedz Zmianie. Rozpoczęcie 
rokowań  amierykańsko-sowieckich, 
wedle pism mo.kiewskich — prze- 
widziayro ma początek marca, go 
faktycznem objęciu w'adzy przez 
Kelioga, Rzecz ciekawa, że już obe- 
cnie, w oczekiwaniu oficialnego na: 
wiązania stosunków dyplomatycz- 
mych, pewne firmy amerykańskie 
rozpoczeły rokowania z rządem 
sowieckim o udzielenie jej wielkich 
koncesyj przemysłowych, ` Między 
łn. znamy trust amcrykań ski 
„Standard - Oil - Conpagny* (pod 
kierunkiem  Wanderbildu) ubiega 
się o udzielenie mu koncesji na Bui- 
dowę na Syberii ogromnej sieci 
kolejowej o wprost  oe'brzym:em 
znaczeniu Śświatowem. Mianowicie 
lmia ta zaczyna się od Irkucka 
idzie w kierunku zachodnim aż do 
zbiegu czek Trtyczu i Ob, dalej, 
wzdłuż łożyska północnej Dźwiny 
(do Koltasa). Stąd  proiektowano 
dwie odnogi, a to iedną w kierunku 


miano | północno-zachodnim do Morza Bia- 


COED Z ZZ RE Eon e zc 


biS 
asm 
lego, a drugą  (połndmiowo-zacho= 
dnim) do zatoki Fiń kiei, Linii ta 
obeimująca olbrzymie rozległości, 
ina odegrać decydująca rolę w cko- 
nomiczjw-go:podarczem odrodze- 
mu Syberii. oraz całej Rosi pol- 
nocnej. Projekt koncesii przewidu= 
je równocześnie  przeprowadztjie 
środkami tego trustu uprzemysło” 


= a = 


wienia tej ogromnej połaci -- wy” 

kerzystamie rozmaitych bogaciw, 

mineralnych łóż itd. 5 
Dodajmy jeszcze, że — wedle 


moskiewskich informacji — właśnie 
trust ten miał użyć swego potężne- 
go wpływu na rząd amerykański 
w kierunku zmiany Swego stano- 
wiska wobec Sowietów; aby w ten 
Sposób umoćżłiwić trustowi  siinali= 
zowanie toczących się rokowań. 
Kierownik trustu — wszechwładny 
Wanderbid maf przytem zazna- 
czyć, że uzyskanie wymienionej 
koncesi faktycznie równa się cko- 
noimiczneniui  podbojowi Syberii, 
oraz półnoknej Rosii dla kapitałów 
i wipływów amerykańskich., Zna- 
czenie te! ekspanziji jeszcze bardziej 
wzrasta pod względem politycz. 
nym, gdy przypomnimy sobie, że 
ta potężna amerykańska płacówka 
zostanie utworzona w bezpośred- 
niem sąsiedztwie z Japonią na ob- 
gzarach, co do których Japonia 
ciagle sobie rościła rozmaite pret 
tensie. 

Nie od rzeczy będzie jeszcze do- 
dać, że  „Standard-Oil-Compazny'" 
ma uzyskać tę koncesie współnia 
z moskiewską filią niemieckich fa- 
bryk Kruppa. Kapitał niemiecki ma 
ucze'tnikzyć w całem tem przed- 
Siebiorstwie w dość znacznej czę- 
ści, lecz pod płaszczykiem  iirmy 
amerykańskiej, 

SOW;LTY ZADOWOLONE Z DYMISJI 
HUGHESA. 

Moskwa, 16. stycznia. (Tel. G. P.) 
Waadonmość o dymisji Hughesa vrasa 
sow. pmyuzvjęju z niwalonem zadowale- 
nem. Pewne nadzieje laczy prasa sw. 
z oczekiwuem przez nią zwiększenie 
wpływów sen. Boraha ua bieg pół tyki 
zagruncznej St Ziecdn. 


LICZBA APARATÓW TELEFONICZ- 
NYCH W WARSZAWIE. 
(Tcietonem ud naszego korespondema.! 

Warszawa, 16. Stycznia. (Z) Zarząd 
telefonów, który rownież posiada tele- 
fony we Lwowie, urządził w Warsza- 
wie do tej chwili 45.321 stach głównych. 

Dope zm 


Fejlefon Gaz. Par." z d. 18 |. 1925 


ROBERT HICHENS. 


Flet zaczarowany. 


Tłum. z angielskiego Elma. 


(Cilag dalszy), 


— Pali ten żar teraz nie də 
zniesienia.. Więc nie dostrzegłaś 
tego dziś rano w Teiuan? Nie 
mogło ci się chyba, pomieścić 
w głowie, że mąż twój takim pod- 
lega kaprysom?... 

Patrzała nań z uwagą. Rozgrzana 
ciepłem ogniska, a mo:e i jego 


29 


słowy, przesta'a drżeć mu w ra- 
mionach, 

— Mów dalej, słucham cię, 
esmy. 


— Chcesz, bym ci wytłumaczył 
jakim jestem człowiek em? 

— Chcę, byś jaśniej w, tłuma- 
czył słowa swoje. 
„Więc powiem. Odciągialem 
„cię dziś gwałtownie od piodukcii 


— 


tego pogromcy wężow, 
zd:ło, że i na ciebie 
działa. 

— Och! 

— Naturalnie, Sam teraz po - 
muje przyczyn:: widowisko ca'e 
zręcznie było zainscen zowane, na- 
wet malownicze, choć, prawdę po- 
wiedziawszy, trąciło kabotynerją. 

— Nie więcej, jak moja gra na 
scenie — podchwyc ła żywo. 

— Cch, Klaro — zaprotestował 
gorąco — jak możesz po.ównywać 
nawet. 

— A jednak, Desmy, ien czło- 
wiek lepiej gra odemnie — jeśli 
wogóle o grze u niego mówie 
niożna, 

— Więc tem cę tak zaintere. 
sował ? 


bo mi się 
czar jęgo 


— Czemże mógł interesować 
mię innem? 
— Może reminiscencą twego 


snu P,,. 
— W istocie — sen mój... tak... 
— Diwny, prawdziwie, zbieg 
okoliczn Świ, a zwłaszcza dziwne 
„0 podobieństwo pog:omcy z tau- 
WALCZ 


— Czy tylko podob. eństwo, 
Dasmy? Ja mam wrażenie, że '0o 
ten sam... 

— Ten sam? Cz mżeby to dało 
się wy:łumaczyć ? 

— A czem tłumaczyć 
jonych rzeczy, których istnienia 
jed ak zaprzeczyć nie można?... 
Widziałam we śnie tego sam go 
człow eka. Widziałam węża. Sty- 
szałam melodję tę samą .. 

— Przyznaję kochanie, dziwne 
jest to wszystso. Ale nie trzeba 
zbytnio tem się przejmować, C em- 
że-bo senje:t? Ot, nieodpowiedzia!- 
nem błądzeniem po bezdrożach 
umysłu, pogrążonego w bezwiedzy 
uśpienia. A przecie nawet w Śnie 
opierałaś się, nie chciałaś iść za 
tym włóczęgą. 

— Tak jest nie chciałam, ale 
konałam z męki. 
Szałeńs wo, 
stwo i urojenie! 

Śpojrzała nań znowu poważnie. 

— Wiesz, Desmy, sama zadaję 
sobie nieraz pyianie, czy istnieją 
w Życiu naszem rzeczy, którym 
uchylić się nie w naszej mocy, I — 


lys'ące 


Klaro, szaleń- 


wbrew rozumowaniom wzzelkim — 
zdoje mi się nieiaz, że przecież są. 
Bo jaxż: tłumaczyć raczej tyie 
dziwnych, niezrozumiałych wprost 
faktów, jakie zachodzą zw aszcza 
w życiu kobiet... 

— Czy ja wiem — wyszeptał, 
patr ą: zaniepokojony na twarz jej. 
gorejącą w złotej pożodze cgniske, 

— Ogólnie jest wiadomą nie- 
zwyciężona moc obopólnego ©d- 
działywania na sieb'e ko t'astów: 
a wice np. Siły fizycznej na orga- 
nizm, tej siły pozbawiony i vce 
versa. Przyjdzie więc — i to może 
niedługo — dzień, w którym nam 
jasnem się stanie, że niemniej isto- 
tną jest i n'emniej mieodpartą po- 


tęga oddziaływań psychicznych, 
m ślowych... Ale — co to jest? 
Siuchaj! 


Nerwowe ciało Klary poczęło 
prężyć się w ramionach męża. jak 
rwący Się ze smyczy chart. Ren- 
frew nie słyszał jednak nic, oprócz 
pydących ku nim z oddali żołnier- 
skiej piosenki i lekkich poświstów 


wiatru, 
6 dal 


Str. 4 


Migawki. 


RADIO. 


Lwów 16 stycznia. 

Godzina S-a wieczor. Co zrobić ze 
sobą? Program w kinie znany, honeertu 
niema, nawet darczigu nie zapowiejlzia- 
no na dziś. 
_ W sytuach tej zjawia się naqle duch 
dobroczynny | uprzejmie zapytuje Mo- 
że pan chciałby usłyszeć IA. sytnionię 
Betncvena graną przez wiedeński ze- 
Snói filhasincninów lub kwartet Raveja 
z Rzymu? A może coś wesełegu z Ber- 
lma lub pouczającego z Hamburga? 

Rroszę wierzyć — to nie są kpiny. 
Wystarczy założyć słuchawkę aparatu 
Marconiego czy Lorentza lub  ustąść 
przed głośnkiem Sterlinga, by wysłu- 
chać tak zachęcającego pragcumau. 

Dla radia nie istnieją niemożliwości. 
Dzeny'kanze Iwowscy przekonali sę o 
tem ia onezdajszej audycji rad owej u- 


rządzoncj przez firmę lwowską Leon 
Appel 1 Ska. Siyszcli Londyn, Berlin, 
Wrocław, Krółewiec, Wiedcń 1 Rzym. 


Latwość z ką aparatem Marconiego 
łapano wszystkie Zzagrąticzne stacje, 
bvła zdandewająca. 

Jeden z młodych słuchaczy tego kon- 
cortu koniecznie cheal usłyszeć jazz- 
band. Wszystko jedna czy paryski, lub 
Zzutychski. Pech dheu go w całej 
Furupie tego wieczori nie było. Napró- 
żno łączyliśmy szę ze stacjami ad mo- 
skiewskiej począwszy. na „Petit Pari- 
sien“ skończywszy. Jazz-bandu nie by- 


a" 
gł 


ło. Ale zato cośmy usłyszeli — tośrny 

usłyszeli! 

|... JI ONES ———___gj 
NADESŁANE. 


Zakłady ogrodnicze 
C. ULRICH 


zał. 1865 w Warszawie S. A, 


Centrala CEGLANA 11, 
tel. 9-25 


zawiadamiają, Że 


wyszedł 
387 z druku 


lennik nasion na rok 192i 


ł rozsyłany jest na żądanie. 


Pieszo. a 
Tramwajem... 
dorotka.: 
AUG Musa 
spiostra uumy na dramat ladzuich 
umnie tności 


426 „ZE ŚWIATA 
PODNIET I OBŁĘDU* 


HY Kino „LEW. TĘ 


Feilelon „Gaz. Por." z 18 | 1925. 


Z opery. 


Gounoda „Faust“ w odmiennej 
obsadzie ról. 


Lwów, 16. stycznia. 


Sprawozdanie z czwartkowego 
wieczoru rozpocząć wypada sło- 
wamł najgorętszego uznania dla 
a pri, wykonawczyni Małge- 
rzaty, p. H. Lipowskiej. Kreacja tej 
wyjątkawo uzdolnionej a — dziw- 
nym zbiegiem okoliczności — nie- 
doceniongj u nas Śpiewaczki uwy- 
datniła Świętnie całe piękno kan- 
tyieny Gounodowskiej i tkwiące 
w niej czynniki liryczne, drama- 
tycznę i koaloratusowe, a równo- 
cześnie okazałe wprost walory 
szląchetnega,  odznaczającgo się 
stebrzystym dźwiękiem sopranu 
przedstawicielki Małgorzaty. Dos- 
konale odśpiewana Grja „z kleja<- 
nolami*, dzielny współudział w us- 


Ca mówi Nemo: 


- me —H] 


QAZETA PORANNA" z duia 18. stycznia 1985. 


Pan Mac Donell. 


Hej! któż ta jest ten butny panek, 
Co rzą izi się jak Dalaj Lama? 
Czyli sera:u ta kochansk, 

Czy kuzyn prezydenta Sahma ? 
Choćbyś go ubrał w sto firanek 
Zawsze wylezie dusza chama — 
H j! kóż to jest ten butnv panek, 


Co rządzi się jak Dalaj Lama? 


Dia Polski dziwnie jest niegrzeczny, 
Dla Gdańska nie brak mu wazelina. 
Jest tek ak skorpion ni.bęzp.eczny 
Przez jad zatrutych swych wydz elin. 
Przenosi ponad blask słoneczny 
Mroki dyplomatycznych szczelin — 
Dla Polski dziwnie jęst niegrzeczny, 
Dla Giańska nie b.ak mu wazelin. 


Dosyć! już miarką się przebrała. 
Chcemy dymisji Mac Donel:a! 
Polska nie będzie nigdy miała 
W synu Albionu przyjaciela. 
j Jeśli duszyczka to za mała 
Njaci w swę' ojczyźnie glupstwa strz. la. 


Dosyć! już miarka się przebrała, 


Cheemy dymisji Mac Donella !! 


Polska otrzyma wolny tranzu na Daleki 


BĘDZIE TO WYNIKIEM GOSPODARCZO . POLITYCZNEGO 


Wóthól 


ZBLIŻENIA 


POLSKO - SOWIECKIEGO. — ROKOWANIA NA TPN TEMAT WZNOWI NO- 
WY POSEŁ POLSKI W MOSKWIE. 


(Telefonemat własny „Qazety Porannej .) 


Pogranicze sow., 1ń. stycznia. 

Z Moskwy daneszą: Naczęiny organ 
sowiecki „lzwiestia” omaąwłając szanse 
gospodarcza-nelitycznęgc zbliżenia mią- 
dzy Polską a Sowictani, zapzwiądają 
udzie.cnie przez rzad moskiewski Pvt- 
sce prawa wolnego tranzyt» iabryka- 
tów craz towarów polskich pizsz tery- 
tanum sowieckie do Persji, Shin, Japo- 
ni, Indyj i innych krajów wschodnich. 
Równocześnie w razie dojścia do skut- 
ku goarozumiema z mann — Piska — 
jak Zaziaczaiją „Izwiestja” będzi 
megła urządzić na całym terene rosy 
skim t. zw. „składy transytwe* (wnine 
cd opłat cłowych) oraz targi wzorów i 


Wielki reprezentacyjny 


w ten S:nsó% znów opanować rynki 
wschodnie dla polskiego przemysłu i 
handlu, tembardzej, że wyroby te cic- 
szyły sht aa Dalekim Wschodzie wie 
KM popytem jeszcze 4a czasów Ppieud- 
w Jięmiycii. 

W tutejszy.n kulach 2rzemysłowych 
przywiązują do te} póńrurzęcowej .,zą- 
powiedzi* pisma sowieckiego wielkie 
znaczenie, zwlaszcza, że ukazała S'e O- 
na w przededniu przyjazdu do Moskwy 
iywozamianowanego posła  poiskieg) 
dra Kętrzyńskiego, który -— jak w.ado- 
mo — ma wznowić rokowania z So- 
wjetami w sprawie zawarcą układu 
Kandlowego. 


= BAL PRASY = 


Insęrujcie w „Gazecie Porannej, I 7. lutego 1925 r. 


cie z Faustem i przekonywuąca 
siła dramatyczna śpiewu w me- 
dlitwie i scenie kościelnej wywarły 
s'ereg wrażeń jak najdodatniejszych 
i zaskarbiły sympaiycznaj a tystce 
mnóstwo serdecznych rzetelnię za- 
służonych i niemilknących okłasków, 
Możność utrzymania dalszych 
słów niniejszego refęratu na po- 
ziomie równięż entuzjastycznym 
byiąby dla sprawozdawcy miłą i po- 
żądaną, niestety ocena chwieęjnej 
bardzo całości wykonania opery 
przerwać musi „gamę“ tych super- 
latywów. Częste na punkcie taktu, 
tempa i rytmiki nieporozumięnia 
między Śpiewakami a orkiestrą za- 
truły słuchaczom niejednokrotnie 
nieliczne zresztą — zę względu na 
obsadę — chwile zadowolenia. 
Przypuszczam, żę inne muzy- 
kalne jednostki odcznwały też dot- 
kliwie lęk, jakby ustawiczne wi- 
szący nad głową miecz Damoklesa : 
niepewność współdziałających, która 
każdej chwili grozi katastrofą. So- 
iisia zą wcześnie, orkiestra z3pÓŹ 0, 


Kasyno i Koło Iit.-art. 


albo — na odwrót. Jak ta przykro 
być świadkiem podobnej walki! 
Wszystko rwało się u:tawieznie. 
Pąrtję Fausta adśpiewał p. Jar Kie- 
pura. Głos tego wiele obieeującega 
w przyszłości młodego adepta sztus 
ki jest wydatny i fenomenalnie 
piękny. wyszkolenie tego niezwy» 
kłego materjału wakalnego pozo- 
stawia natamiast wszystko jeszcze 
do życzenia. jest ta tenor o nad- 
zwyczaj symnpatycznem brzmieniu, 
atakujący wysokie tony w sposób 
prawdziwie imponujący. Lecz suma 
tych wyjątkowych środków wokal- 
rych — jrk dotad — nieumiejętnie 
wyzyskana dziś jeszcze do inter- 
pretacji pastjł Fausta absolutnie się 
nie nadaje. „Chanter, ce mest pas 
crier* powiedniał jeden z najwy- 
bitniejszych muzyków francuskich. 
P. Kiepura jest muzykalny, posiada 
sporo temperameniu sceniczkega 
i wszęlkie warunki na tenora pierw- 
szorzędnego, lecz to wszysiko na- 
„waóby məna „muzyką przyszł: - 
śc.ś, Gurące o.laska audytorjum 
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Z przemysiu 
naftowego. 


„LIMANOW A"—— „ENFANT TERRIBLE" 
KARTELU. 


Na ostainjam posiedzeniu Z, Q. R. O. 
M. znów wysunęła żądanie ropy Ula 
swoje! rafinerii, 


Lwów, 16. stycznia. 


Onegdaj odbyło sę w Warszawie 
posiedzenie „Zjednaczenia Gespodanczę- 
go Rafinerów Olejów  Mameraliych" 
przy udziale przedstawicieli firin, obię- 
tych umową karielową. Wedle poglo- 
sek, poprzedzających to  posiejdźzonie, 
sądzono, że głównym przedmiotem 0- 
brad sesji Z G R. O. M. będzie pod- 
wyżkau cen produktów naftowych. Spra- 
wa ta jednak wcale nie wesgła na po- 
rządek dzienny. ywa dyskusję natn- 
miast znów wywołało kategorycźne żą: 
dame  „Linanowy', aby kartea) baz- 
względne jej zapewnił potrzebnę do 
przeróbki w raflnorii tej firmy Ilości ro- 
py (po cenię tareowei), zdyż w przę- 
<WNYM razie „Lirmanawą' wyciągnie 
jak najdalej idące konsęłewencje. — 
„Przełożone” na język potoczny owna- 
cza stanowisko przedstawicieli Limano 
wy (p. Waligóry), ża -— ieślą jego Tow. 
naftowe, względnie jego rafinerją nie 
otrzyma od kartelewców wiążącego 
przyrzęczenią cdrośme do rony — to 
zgłosi swoie wystąpienie z kartelu. 

Postawienie tei kwestii na ostrzu 
miecza wywarło na uczestmikach kon- 
ferencji bardzo przykre wrażenie, zwła- 
szcza, że „Limanowa“ nieledwie pd 
naszatku just „entant terrihle* Gi orga- 
nizacji — i to — jak dotąd — zawsze 
na tle sprawy zapewmienia sobie ropy, 
potrzebnej dla limanowskicj produkcii. 

Sprawa powyższa wprawdzie nig za- 
stąła załatwiona. będzie jednak zapaw- 
ne, jeszcze” w tym miesiącu, przedmio- 
tem decyzji, która też może rczstrzyg- 
nie o dalszym stosunku „Limanowej“ 
do kartelu W każdym zaś razie zosta- 
mie ten stosunek — ze względu na wiel- 
kie nińebezpicczeństwo, tkwiące w meto- 
dzeh  „Iimanowy” i ewentualną stąd 
zachętę dła innych > poddany rewłzji 


Znana raszczytuję firma 


BRACIA ZIMAND 


SKŁAD DRZEWA BUDOWL. 
Lwów, Grodecka 12. 
Zamóniomie najwięksvyeh 

przedsiębieratw buduwiauych. 

Doborowy matorjał, 422 


Anael do dadrego serca Lwowa. 


Sierota no urzędaiku państwowym, 

chcac pamóc marce w wychowaniu 
licznego rodzaństwa, prosł o datki na 
maszyne. Ułatwi to sierzcie zarabko- 
wanie. Przyjdźmy iej więc z pamocą, 
skuteczną a ryzhlą. Wszelkie ofiary na 
ten cel przyjmuje rudakcja  „Gazaty 
Poranne: (m, O żczyzny 34.) 
, <a 
zachę.iły niezawodnie p. Kiepurę 
do dalszej pracy nad wydaskona- 
leniem swego okazałego głosu 
i ta'entu. 

Inne patje porostałe w niez- 
mianiooej obsadzie. Wiec: dosko- 
pały Walentyn — p. Fr. Schliiz, 
znakomita, wprost  nuiezrównana 
Maria — p. A. Kasprowiczowa 
i stanowczo zanadto głośny Me- 
fista — p. Jin Żopoth. Bywa tak 
nieraz w sziuce, że „mniej“ znaczy 
tyle co „więcej*. Byłoby dobrze, 
gdyby p. Zoporh mógł poskromić 
cokolwiek swa zbyt jednostajne 
i nieraz na'rętne „fortisg ma". Po 
za tem wykazał kilka momentów 
udatnych, jak np. badzo oklaski- 
wana piosnka „O ziotym cięłcu*, 
Partię Siebla odśpiewała doskonale 
p. M. Poepowiczówna. 


Fr. Nauhanser. 
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„GAZETĄ PORANNA" z dnia 18, stycznią 1925. 
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Z dnia. 
PIERWSZY KROK NA DRQDZE DO 
ROZRUDOWY LWOWA. 
Lwów, 16. stycznia, 

Przęd Lwowęrm otwiorają się jasne 
perspektywy... 

Z tą samą Świeżością, iniciatvwy, ja- 
ką miasto nasze okazywało zawsze w 
chwilach ciężkich zmagań, decydują- 
cych o uaszem byłcie politycznym, wy- 
Stępuje dziś do walki z tymi mieszcze- 
sfhymi następstwami wichury wojenncj, 
którą nad tym grodom kresəwym sza- 
lala ze szczególną siłą. 

Jedna z najwięcej odczuwanych kięsk 
rowacjych, którą trudnej cd innych 
zwgłczyć, ta jost nieznaaa przedtem 
nędza mieszkamowa, -— zagrożenie ty- 
sięcy rodar brakiem dachu nad głową, 
martwotą ruchu budowlanego. ka:nieni- 
cę, grożące zawalenie, pogrzebaniem 
w gruząch życia i nienia tych ludzi, 
Którzy mie twgą umknąć przed groźż- 
nem mane -tokel - fares, znaczącem się 
na ścianach i sufitach ich mieszkań wy- 
mownymi rysanu * rozpadlinani.. Nie 
moga uciec, bo niema dla nich innego 
asylum, bo poza tą rtnierą czekałoby 
ich chyba cygańskie koczowanie pod 
golem niebem... 

W innych npaństwach, dotkniętych 
wgjną uczyniono iyź znaczne postęny 
na drodze do rozwiązania problemu 
msęsdkaniwwego. II nas dotychczas mi- 
ma qnajbardzioj wytężemych starań czym 
ników  mwisgowych w tym kierunku, 
spłątanie zordyjskiepo weęzła przesiłen 
walutowych. gospodarczych i politycz- 
nych nie pozwaluło aa podięcie żywszej 

cf budowlanej. 

Czwartkowe uchwały Rady miej- 
skiej dowiodły, że gmina m. Lwowa nie 
zaspała judnak tei sprawy... 

Oddanie  kilkudzięsięcia — morgów 
gruntu pod tanią parcelację otwiera 
mieszkańcom I.wowa bramy z ciasnoty 
starych murów — daje początek nowo- 
czesnemu  miastu-ogrodowi, który jak 
wieniec zielony otoczy swój pień macie- 
rzysty, będzie dłań płucani dla Qdde- 
chu. odciażeniem jego przepełnienia. 

Warumaki, w jakich ta pamcelacia się 
rezpoczyna, pozwolą luziom Średnio za- 
możnym ziśsić na;milszy ideał człowie- 
ka: — posiadaree własnego domu, tych 
czterech kątów, w których jest napra- 
wde u siohic, z których go nie wyrugu- 
je żadna łaska czy niefaska właściciela, 
żadna zmóana ustawy.. 

A równocześnie położenie podwalin 
rod stworzenie funduszu budowlanego 
jest dalszym krokiem na drodze do sa- 
nacji stosunków mieszkaniowych. 

Obciążenie mieszkańców ma ten cel 
przez podwyżkę podatku lokatorskiego, 
w stosunku do korzyści, płynących dla 
ogółu rest, jak to słusznie zauważył 
podczas dyskusji nad ta sprawą w Ra- 
dzie miejskiej. w swniem b. trafnem 
przemówieniu r. Sudkof, tak minimalna, 
że nikt jej nie odczuje zbyt dotkłiwie, 
zwłaszcza, gdy się zastanowi nad tem, 
że jest to damina na rzecz bezdomnych, 
pewnego rodzaju rekompensata za to u- 
przywidejowanie losu, jakiem jest dziś 
postadamie mieszkania. 

Nie ulega wątpłkiwości, że onegdajsze 
uchwaly Rady miejskiej nie romwiązaty 
jeszcze kwesti} mieszkaniowej we Lwo- 
wie, w każdym razie należy je powitać 
z zadowoleniem, jako pierwszy Szczę- 
śliwy krok. za którym mamy nadzieję, 
nastąpią dalsze w sz$ybkiom tengo 


Cameaan | aanas 


Zakaz wywozu łomu iela- 
znego do Polski. 


Łwów, i6 stycznia 
(t.) Niemtecki komisarz wywozawy 
na G. Śląsku wydał zakaz wywogi lo- 
mu żelazneco (starego żelaziwa) z Nic- 
miec do Polski. Zarządzenie to, moły- 
wowane rzekomo nadużyciami handia- 
rzy, godzi dotkiewie w polski przemysł 
żelazny na Górnym Śląsku, który na 
razic nie może się obyć bez siarego lo- 
mu, sprowadęanego z Niemiec. Jak wła 
domo, Polska uprawniona jest na pod- 
stawie komwencii genewskiej do spro- 
wadzania pewnych lłości łonu z Nie- 
miec dła potrzeb połszicgd przemysłu 
żelaznego. w szczególności na Q. Ślą- 
sku. W osiatnich czasach rząd niemie- 
eki czynił poważne trudności. Ostatni 
skt stwarza wprost grcźną  svtuacię, i 
móyć niektóre huty mają zapasu lomu 
na dni kilia, i 


j 
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Słynny Harry Peel, bożyszcze kinomanów, 
zwykłym popisem zręczności, skacząc z gondoli batonu na 
„nmur. 


Polemika. 
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produkuje się znów z nic- 
da.h d:apacza 


Sjonizm czy asymilacja? 


W interesującej polemice, która 
wywiązała się na łamach „Gazety 
Porannej' odnośnie do problenye 
„Sionizm qzy iasymilacja?"', udzie- 
iamy dziś z kolei głosu drawi Da- 
widowi Malzowi, który sam powia- 
da o sobie. ze jest „najstarszym sio- 
nistą we lwawic“, a którego cięte 
pióro poznało w swoim czasie spó- 
leczeństwo rolskie na łamach „Kty- 
tyki“, wydawan:i przez nieząpom- 
manc) pamięa Wiltelma Feldhuana. 
Na kartach tego micsięcznika, któ- 
ry tak pięknie ząpłsał się w, dzie- 
jach rozwoju myśli polskiej w. dobie 
przedwołennej, zabierał także dr. 
Malz głos odneśmis do kwestii ży- 
dawskuej obak takich wybitnych pu- 
blicystów jak śp. Anruat Chołoniew 
ski. Konstanty Srokowski, Wilhelm 
Feldman i wielu innych. Podkre$'a- 
my jak najusidiicj. że za poglądy 
swoje sformułowane miejscami har- 
dzo ostro i w stosunku do przeciw- 
ników politycznych agresywnie, błe 
rze pełną odpowiedzialność sam att- 
tor, redakcja zaś w myśl zasady, że 
dziennik powinien być także do 
pewnego stopnia „walna trybuna”, 
zamieszcza ten artykul jako dysky- 
syjny, zastrzegając sobie w całef tel 
polemice ostatnie słowo. 

Oto oo pisze nam dr. Malz: 

i, 
Lwów, 16. stycznia. 

Wielmożny Panie Redaktorze! 

I ia zabłeram głos w sprawie pra- 
blemu sjonizmu i asymilacji w Pol- 
sce. Uważam, że jestem do tego 
iprawniony, bo jestem najstarszym 
sionistą we Lwowie i brałem czyn- 
ny udział w pierwszych  przeja- 
wach uświadomienia myśli naro= 
dowej żydowskiej i ideologii pale- 
styńskiej. Na początku krótki szkic 
historyczny. Polska przedrozbioro- 
wa nie znała asymilacji, Z dzi byli 
narcdem o własnej organizacji 
i sądownictwie z samorządem, 
którego naczelną władzą był Sejm 
czterech ziem. Konstytucja HI. Mają 
niczego w tem nie zmieniła, bo 
w niej nie ma żadnych poSłano- 
wień odnośnie do Żydów. W po- 
czątku 19. stulecia, pod wpływem 
przetłumaczenia na język niemiecki 
bibiji przez Mojżesza Mendelschoa, 
powstaje w Galicji ruch oświece- 
niowy pod nazwiskiem „haskali*, 
Asym latorzy zupełnie -nie łuszn e 
uważają haskalistów za swych po- 


przedników. Wybitni przeds awi- 
ciele tego kierunku Erter, Kroch- 
mal, Kaliszer, B. andsiätter i inni 
w Galicji, tudzież matematyk Sto- 
nimski, tkwili głęboko w umifo- 
waniu języka hebrajskiego i jego 
kultury, a walczyli z obskuranty- 
zmem chasydyzmu i w szacie he- 
b ajskisj mowy crzyswajali żydow- 
skiemu narodowi skarby ku'tury 
eu'opejskiej. 

Około roku 1860 pojawiają się 
u Bas pierwsi asymilatorzy. Ber- 
nard Goldman wydaje „Ojczyznę* 
w języku polskim z dodatkiem he- 
brajst im; lecz pismo ta nie miało 
żadnego wpły” u na ideo ogję mas 
żydow.kich. Drugim znacznie po- 
ważniejszym asymił tcrem był Sa- 
muel Horcwitz, człowiek opano- 
wujący całą ulturę hebrajską i ży- 
dowską, o niezwykłej  inieligencji. 
Nie był on jednak asymil torem 
późniejszego pokroju, bo byt całą 
duszą i sercem tylko Żydem, a szu- 
kał jedynie drogi do porozumienia 
się Życów z Pclakami. Z drugiej 
generacji asymilatorów wyróżnia 
się idezlizmem Wilhelm Feldman, 
autor „Żylziaka*. Opowiadał mi 
jeden z naszych towarzyszy, który 
mu dawał ślub, że gdy przy uczcie 
weselnej obecni sjonłści opowłia- 
dali mu o wzlotach ich duszy 
i o zjawie renesansu żydowskieg, 
Feldman, który pochodził z domu 
ortodoksyjnego, wzruszony oświad- 
czył: „Tu między wami tak ciepło, 
słonecznie i jasgo, a tam, gdzie 
ja dążę chłód, mróz i mrok“. Pó- 
Źniejsł asymilatorowie już nie mieli 
idealizmu pierwszych asym latorów, 
a ich asymilacja stała się „busi- 
ressem“, Jeszcze jeden był odcień 
asymilacji: reprezentantem jego był 
Dr. Emil Byk. Wydnwał on nie- 
mieckie pismo „Der Israelit“ naj- 
pierw drukowane czcionkami ży- 
dowskiemi, a potem niemieckiemi — 
organ liberalizmu wiedeńskiego. 

Termin „Połak wyznania moje 
żeszowego" jest kłamliwy i abłu- 
dny. Skoro Polacy są rzymska” 
katolickiego  grecko - katolickiego, 
m ańs;kiego i islamickieżo wy- 
znana, to dlaczego by nie mo- 
gło być Polaków wyznania mojże- 


Proszę a głos! 


KOMUNIKACJA ZE STOLICĄ A SFE 
RY MNIEJ ZAMOŹŻNE. 
Lwów, IG. stycznią. 

Miedzy Lwowem a Warszawą kufa 
sua dwie pary pociągów pospiesznych, 
tu. jedna dzierwa i iędna nagana, które 
wa Ggoł odpowiadają potrzebam komu- 
nikucymyni naszego grodu z stolicą. 
Skład tych: pociągówy nie uwzględnia je- 
anak wcule potrzeb ster mniej zatnaż- 
nych. gdyż tylko dzienna para pocią- 
gów wozi wagowy wszystkich trzech 
klas, nocna zaś tylko wagony |. i II. 
kiasy. Podczas gdv więc podróżny ze 
ster zamożniejszych zyskuje na czasie, 
gdyż może w ciągu jednego duia zała- 
twić swa  spruwe w Warszawie, a 
dwóch nocy użyć dla iazdy tam i z po- 
wrotem, musi mniej zamożny podróżny, 
nie mogący schie pozwolić ua przejazd 
w klass wyższej, stracić na to 3 dm 
i dwa ruzv nocować w Warszawie, co 
głównie dais się we znaki osob>m 
mniej zamożnym z kół przemyslowych, 
handlowych, rękodzielniczych i t d, i 
czyni korzystanie z dziennych pocią- 
gów pospiesznych iluzorycznem. — Czy. 
mie należałoby raczej urządzić prze- 
cīiwmge i przenieść IM. klasę z pociągów 
dziennych do nocnych, jak to było ongf 
w komumikacii między Lwowem a 
Wiedmiem?  Siery interesowane ooze- 
kują niecierpliwie tej zmiany. 

Jeden z interesowanych. 


szowegą? Jasne! Tylko, że chrze- 
ścijaństwe jest relizją un wersalną, 
nadnarodową i międzynarodową. 
Żydowska religja jest nawskrćś 
narodową! Każda nasza modłiwa 
jest przesiąkniętą głęboką tęssno'ą 
za Jerozolimą, święto Pesąch jst 
pamiątką wyzwolenia naszego ną- 
rodu z niewoli egipskiej. święto 
Szebuot pamiątką otjawienia Pana 
na Synaju i stworzenia narodowe- 
ści żydowskiej, Święto namiotów 
(Sukkot) pamiątką naszego pabytu 
pa pustymi, a post Tiszabesb —40- 
cznicą zburzenia Jerozolimy. 

Tak stoi sprawa: kto jest wy- 
znania mojżeszowego — musi być 
narodowym Żydem, ba Thora, 
która jest ośrodki-m naszego na- 
iodawęgo przeżycia, towarzyszyła 
nam pe drogach rozprósz nia, u- 
rzyma'a nasz naród przy życiu 
i świadomości narodowej. I ta rę- 
ligja każe ram wierzyć, że „z Sy- 
ouu wyjdzie Toa, a z Jeruzalemu 
światła dla wszystkich ludów”. 

Polak nie moża zatem być moj- 
Żeszowego wyznania, bo wyznająe 
tą wiarę należy do narodu Żydaw- 
skiego. Żyd moż: jedynie być 
i jest obywatelem polskim. To we- 
wnętrzne kłamstwo asymilacji spra- 
wiło, że konsekwentniejsi p kłonili 
się krzyżowi, co im jednak nie 
pomogło, bo rdzenni chrz Ścijanie 
i Polacy zwą ich „mechesami*, 
a inni zawiśli w próżni, nie nale- 
2ąc ani do narodu żydowskiego, 
ani do polskiego. 

Między rokiem 1885 a 1890 
załamała się zupełnie asymilacja 
w Galicji. Na konferencji kahałów 
zwołanej przez Dr. Emila Byka do 
Lwowa, po mowie piszącego te 
słowa, z podkreśleniem postulatów 
narodowych i po potępieniu nieety- 
czności asymilacji, która wówczas 
już przybrała charakter „moszków* 
wysługujących słę starostom, Dr. 
Byk i jego zwolennicy opuścili sa- 
lę posiedzeń. 

Dr. DAWID MALZ. 


Pamiętajmy o eelach 
i zadaniach 


Tow. Szkoły Ludowej 


a 
kJ 
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„GAZSTA PORANNA" z dnia 18. stycznia 1925. 
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PRENUMERATA: Miesięczna 4 zł, 25 gr. 

Z dostawą ma miejscu tub przesrika 

pocziewą, 4 zł, 59 gr. Za granica 
5 zł. d 50, zn 


TEATR WIELKI 
Sobota o godz AU 
Rkie* (po raz ostatni). 
Sobota c godz. 7.30 „Prorok“ (50% 
zniżki 
Niedziela o godz. 


„Betleem pol- 


3.30 „Lampa Alla- 


dyna“ (ceny popularne) 
Niedziela o godz. 7.30  „Salome* 


(gość. występ Zamorskiej). 


Poniedziałck wyjątkowy o godz. 6 


pop. przedstawienie dla dzieci „Kopeu- 
szek“ (wznowienie! 
Wtorek „Lakime* (gosg. występ Za- 
morskiej). 
TEATR MAŁY, 
Sobota „Swit, dzień i noc”. 


Niedziela „Świt, dzieńt i noc“. 
Poniedziałek „Swat, dzień i moc“ 
Włcrek „Świt, zicu i nuch 


TEATR NOWOŚCI. 
Sobota „Frabuna Marica“. 
Niedziela „Hrabina Marica“. 
Posiedziałiek „Hrabina Marica*. 
Wtorek „Szampańskię kobietki" 
proc. zniżki — abonament ważny). 


(50 


Po raz ostatni „lampa Alladyna”. 
W niedziele a godz. 336 pop. daje 
Teatr Wielki po raz ostatni po cenach 
popularnych tę dowcipną linczyjią ko 
medje Umubirskiezg. 

„Kopciuszek“, Dawne 
czekiwano z  takicm 
Żadnego przedstawiemia 


już nie wy- 
zaciekawieniem 
iak „Ropcresz- 


ka“. Zwłaszcza młodz:cż, a równieź 
i starsi  dopominalr sie od dłuższega 


czasu o wzncwicenie tego fantastyczne- 
go widowiska ze Śpiewanu i baletem 
w przeróbce Walewskiego. Tzatr nasz 
czyniąc (ru żadantom zadość wznawia 
w poniedziałek „Ka ..cazna w Teżyść: 
rji OQkcrnichiego Balet ułozył nasz ba- 
łetmisirz Faliszewski, strona muzyczna 
spoczywać będzie w reku p. iLewickic- 
go. Główte role graią pp. rocińska, 
Kwiatkiewiczowa. Niemiryvcz, Rasińska, 
Rowirńsku, Hierowski. Kalinowski, Pe- 
Miński, Sarnowski. 'Tartakowicz : Zabiel- 
ski. Wszystkie przedstawiema  „Kop- 
c'uszka* rozpoczynać się będą wyją 
„kowo o godz. 6 wieczorem. 

Jubileusz Kazimierza Okornickiego. 
Jeden z najsympatyczniejszych naszych 
artystów, Świetny aktor i zasłużony 
reżyser K. Okornicki obchodzi: bedzie 
w przyszłym tygodniu 30-lczie pracy 
scenicznej Na swój jubileusz wybrał p. 
Gkornicki makomitą kcniedję Bissona 
„Pan Dyrektor", którą reżyseruje dyr. 
Czarnowski. Bliższe szczególy onaz 
spis csób grających polany w naibliż- 
szych dniach. Jubileusz Okornickiego 
sotka Się napewno z zorącem przvię- 
ciem w szerokich sferach naszego nia- 
sta, gdyż artysta iest istotnie we Lwo- 
wie Lsidzą lubiany i wysok» cenicny. 
BIURO KONCERTOWE M. TUERKA. 

We wtorek 20. stycznia:  Eugóne 
Ysavc. skrzypek. 

Piatek, 23. stycznia: 
eertów mistrzowskich 


Z cyklu kon- 

XV. Kwartet 
421-4 

e 

E O 


Czeski Sevctka. 
, opustu dla „macew: | 
1 DROGIERJA (cowe Sastsny zi 


i Powotać się na ogioszenie!! * 


SERRARI? 


'©d 11. wieczorem w kawiarni 
„IMPERIAL, uł. Legionów 5 


—— O 

(p) Z Rady miejskiej Z powodu bra 

micjsca w numerze poprzednim, L- 
gnpołnamy dzeiaj nasze sprawozdame 
g ostatmiezo „posiedzenia Rady miejskiej. 
Po uchwaleniu podwyżki podatku ioka- 
torskiego na stworzenie funduszu budo- 
włancgo, nastąpił relerat r. Hoófiingera 
w sp:awdc fundaci iun Gosiewskiego. 
Reierest przedstawił sprawozdanie ra- 
„chunkowe 2 zasai fumdacją za r. 1923, 
'poczeni postawił wniosek, aby nadwyż 
ke. wynosząca okoła 760 zł. przesna- 
ezono w tym roku na cdbudowę zri- 
igZCzorych budynków gospodarczych w 


ý 


Lwów, 16. stycznia, 
(t) Wczoraj po południu p. 5. 5. 
zawiadomił komisariat P, P., iż słu- 
żąca jego 21-letnia H. K. potaiemnie 
wyjęła z szafy nabity rewolwer i w 
miewiładomym kierunku uciekla Z 
domu. Wszczęto natychmiast za 
nią poszukrwania, które wkrótce u- 
wieńczone zostały pomyślnym 
skutkiem. Znaleziono ją mianowicie 
siedzącą pod schodami w sąsiedniej 
kamienicy pod l. 58 i trzymającą 
w ręku rewolwer przytknięty do 
skrogi. Na twarzy jej malowało się 
rozdrażnienie, oczy patrzyły błęd- 
nie. Na widok przodownika  poł:- 
cyinezo reka bezwładnię opuścił 
się i rewolwer upadł na ziemię, 


t wów: 36 stycznia. 
(:) Popgd erotyczny przybiera meaz 
nicoczeniwase ierny, a polsi tantazji 
zakochanego mdywsiuwn nie zna gras 
rue. Złożył dowody icgo wczoraj 45-let- 
ni B. C. b. wożny Magistratu. 
Agnieszka W. nie była mu wszale ne 
ną, pomimo iż od kilku miesięcy tada- 
renmie stukał da jej serca. Kilkumesię: 
czna njezaspokciona nrlość spotegowg 
la potrzebę ugaszenia pragnicii. 
Pan B. C. cd kilku dni chodził na 
miejsce, gdzie ją poznał, ti. do bramy 
pewnego domu przy uł. Ossolińskich 
Cedzienwe nunłtualnie o Il rano Z 
dzikim od rozpączy wzrokiem lokował 
się w sieniach za bramą i piszczając 
wodzę riarzcemow:, obleka! je w forte 
nader drastyczną, rzec można „autokr 
nctyczną”. 
Mieszkańcy przeciwłcrziuci karmienie 
obserwowai te postępkt pama B. C. 
ze zgrozą. Widok, codziennie powtarza- 


„Błotni”, foiwarku należącym do tej 
fundacã. Nastepnie tenże sam referent 
refcrował sprawę przedłużenia dzierża- 
wy tego folwarku, obejmującego 4009 
morgów roli dotychczasowemu  dzior- 
żawcy p. Karolowi Nowwkowi na lat 
sześć, ze wzgledu na to, ża oferta jego 
ukazała sie najkorzystniejsza. P, Nowak 


obowazał się mianowicie oddawać 125 
kg. żyta od jade morga oras OMA. 
cné podatki gruntowe i inne. W obu 


sprawach Rada mielska przyjęła wnie- 
ski referenta. na czem zakończcao po- 
siedzenie jawnc. Na tamen posredzewniu 
załatwiono Sszorez spraw personalnych. 

Chór Drukarzy Lwowskich odśpie wa 
kolondy w niedzielę dnia 18. styczniu 
1925 r. w kościele Archikatedrałnym o 
uodz. 12 w południe. 

(t) Fałszywe 50-groszówki. We Lw o- 
wie pokazały się znowu iałszywe 50- 
groszowki. Pod względeni technicznego 
wykonana przewyższają zracznte wy: 
ruhy Nykcły Bojczuka z Olessvc pod 
lłumaczem. "/czolaj przytrzymaia po 
ikja na Lworcu głównym niejakiego Mi- 
chała Sidelnika. który starał się puścić 
w obieg fałszywą 50-greszńwke. Jak się 
okazało, czynił to nieświadomie į pusz- 
czono go na wolność 

(t) Nie ma szczęścia Horman Tepper- 
berg, lrudlarz cukłerków, zan, przy 
ul. Bożniczej 9. W czasie rozwożenia 
towarów po sklepach skradł mu nic- 
znany sprawca z wózka %0 kartonów 
czckoladyv. 

t) Tajemniczy czek Banku Przemy- 
słowcgo w Drohobyczu. Wczoraj w cza- 
sie przedstawienia w Teatrze Wielkm 
podszedł do pełniącego Siużbę  wywia- 
dowcy Weinstocka jakis chiopak i wzę- 
czył mu czek Polskiego Busku Przemy- 
słowego na I5Ł zh i wuksel na 1000 zł. 
podpisany przez Edu. Zuckerberga, Jak. 


' na swoje życie, przecinałąc sobie, 


zem 1 Rome 1 


Odtracuny amant naprzód próbował sob'e podciąć żyły, późniel.. 
vis-à-vis okien bcgdarki | czyuu to, co mu Uyktuwała rvzpętana wyobraźn'a. — 
Zzorszenie, pościg i skrucha. 


Zamach samobójczy uwiedzione), 


UNIKNĘŁA ŚMIERCI TYLKO DZIĘKI ZŁEMU FUNKCJONOWANIU 
REWOLWERU. 


Przyprowadzona na  policię o- 
świadczyła, ;ż targnęła się pa swo- 
je życie z rozpaczy. Wwiedziona 
przez funkcionariusza pocztowego 
Stanistawa HM., zaszła w ciążę. Za: 
wiadomiony o rezultacie amorów 
H, potraktował ją oziębie. Zrozba- 
czona służąca, czując się opusz- 
czorią, postanowiła odebrać sobie 
życie. Dlaczego pomimo nacións- 
cia syngla rewolwer nie wy strzelił. 
nic może zrozumieć. Nieszczęśliwą 
dziewczynę po uspokojeniu jej star- 
zanych nerwów, odprowadzono do 
służbodawcy. Jak się okazało po 
zbadaniu, rewolwer nie funkc.ono- 
wał z powodu zamknięcia bez- 
piecznika. 


Ofiara nieodwzajemnionej miłości. 


tkwił w sieni 


jący się o jednei godzinie i trwający dość 
długo, wyprowadził ich wreszcie z ró- 
wnawagi, więc uwiadomii posicię. 

Wczoraj punktua:nie o Il-ci rospo- 
częio się „przedstawienie, które przer- 
wał brutalnie wywiadowca policyjny. 
Vxpleszoiv pan C. rzucił się du 
ccieczki. Gunitwa za nim przy okrzy- 
kach zgorszonvcn codziennym  V-dlo- 
kiem widzów: „To ten! to ten!“ trwa- 
ła niedługo. 

Sprowadzony do policji C. przyznał 
się du wszystkiego, tłumacząc swoje 
czyny nieugaszoaą potrzebą wyładowa- 
ma ajzktu... 

Jak się okazało, pan B. ©. przęd 
1 ćmami z desperacji z powodu udtrat 
cenią go przez p. Agnieszkę tarznął się 
na 
szczęście tepym nożem, żyły u ręki, Po 
zugołeru się rany postanowił miłość 
swoją ugasić dostępnym dla sicbie spo- 
sobcin. 


FZ 
12, 


Koppla ı Leona Lindnera, poczem zbiczł. 
Prawdoodobnie papiery te pochodzą z 
kradzieży i sprawcy jej okazali się „ucz- 
ciwymi* złodziejami. 

(t) „Frinuś' znowu w areszcie. Wczo- 
raj na zabawie w Domu Narodnym zja- 
wił się znany komik cyrku Kormackrego 
„Frikuś* (Zdyisław Kotowski) zam. przy 
ul. Piaskowej 3 i po Mianemu wywołał 
awantere. Wezwany posterunkowy” uste 
nął wesołego gościa ze Sali i odprowa: 
dst do kontsariatu, skąd „Prikuś* powe 
uiowuł do aresztu, 

41) Do szprłaia newszechneze przy- 
wieziono z Dalnic w powiecie żńikyewe 
skim  48-ietniego Michała Staneciuka, 
pohitego przez Stan. Michaliszyna i Jó- 
zcią Kosteckicgo. 
bardzo greźny. 

(t) Za  dwużeństwo 
«czoraj b. sierżanta Józefą Sn'aliiskic- 
ss zum przy w. Kccnanowskiexo 2. 
Wa skutek doniesienia pierwszej żony 
Smolińskiezo, stwierdził fakt Alwtżeń- 
stwa z ksiąg metrykalnych proboszcz 
parafji kościcja św. Elżbiety. 

(© Przytrzymanie małoletniego zbie- 
ga. Policja aresztowała na Dworcu głó- 
whym zmegłcgo z domu w Łuszczycach 
w powiecie) żydaczawskim 15-letkczo 
Zucisława Sokołowskiego. 


aresztwwa 19 


(t) Awantura peka zakończona 
złamaniem nogi. Jazób Liebermann, 
zam. przy ul Kappaborta Ila i Jonas 


Spinadel, zam. pzy ul. Gazawcj 11 
wszczęli pomiedzy sobą po płanemu a- 
Wwinturę na ul. Kościuszki, Zabrany 
przez pesterunkowega na dorożkę ct- 
lom odwiezienia do policii Liebermann, 
szunocac się w czasie iazdy upił 2 
Gorożki i złamał lewiq nogę. Pogotowie 
ratunkowe odwiuzło go do szpitala. 
Walne zzromadzenic lwowskicg» O- 


Stan Słaneciuka jest” 


kiegowego Związku piłki nożnej odbc- 
dzie się dma 17. i 18. stycznia br w sali 
Porikliniki. uł. Lindego l 5, w pier- 
wszym mu O gouż. d-tej popołudniu, 
w drugin zas o godz. 9-te) Tato. 
Stow. przem. Ślusarzy i instalatorów 
gazo-wadociągcwych 1 pokrewnych za- 
wódów urządza opłatek w sobotę dnia 
17 stycznia 1925 r. o g. 8 wieczorejn, 
w salach Fuwurzystwa „Gwiazdy“ przy 
ul. Franciszkańskiej |. 7. 

Komierencja oświatowa Związku Strze 
jeckiego. W dniu 6. stycznia br. odbyła 
się w. Warszawie Konferencja oświato- 
wa z udziałem 28 uczestników. Konic+ 
rencja podzieliła się na komisje: 1) Pro- 
pazandy oświatowej. 2) Czytalmictwa. 
3) Nauczania doroslych. 4) Teauralna. 3) 
Świelicową 1 6) Krajoznawczo-wiyciecz- 
kową. 

it.) Orka w stycziiu. W niektórych 
miejscowościach G. Sląska zaczęte orać 
pola, mezorane z powodu przedwcze- 
snych przymrozków w jesieni ub. r. 
Charakteryzuje tc doskonale tegorocz- 
ną zAnuę.. 

(t) Motyle w styczniu poiawiły się 
w dlczewie, jak donosi „Słowo Prznor- 
skic“. 

(t.) Zmiana w redakcji „Polsk; Zoroje 
nej“, Reda» tor „Poiskt Zbrojnej“ ppułk. 
Remigjusz Kwratkowski został przemc- 
siony do kancelar gabinetu miu. spr. 
wolsk. 


(t) Olbrzęmie dubra Krotoszyńskie 


i Svcowskłe w Poznańskiem, własność 
dotychczasowa bawarskiego księcia 


Tlun-Taxis. obejmujące razem 27.004 
hektarów, przejął obecnie Urząd lławi- 
dacyiny w Poznaniu jako własność Pol. 
ski celem parcelacji. 

„Świat Kobiecy“ Rekord nr. 1. przy- 
nosi S0 modeli sukien karnawajowych 
wieczorowych, dla panienek i t. d. „2 
krainy medy“, Rollego „Teatry amator: 
skie“, d. c. powieści į ńoweli, Albinow 
skiej „O kulturze naszych mieszkań“. 
„Teatry warszawskie” (Dou Juan Zo- 
riji), kosmetyka (zaczerwienienie Tro- 
sa)adrobne przepisy wosp. i t. d. 

(--) Rabini warszawscy przeciw sa- 
mobójstwom- Na tle przesilenia gospo. 
darczego ı złej konjunktury dła ku- 
piectwa zdarzyło SIĘ w ostatnich cza- 
sach w Warszawic dużo zamachów są- 
imobółczyci, nrzeważnie wśrod kupców 
żydowskich. RaLinat wydał wobec tego 
uroczystą odczwe do vałej ludności ży- 
dowskiej w Polsce, wzywającą do „WY- 
trwania, póki złu nie przejdzie* į do 
walki z samobójstwem, jako przcziw- 
nem wierze Izraela, 

(t) W adamowym stroju 
przed ołtarzem w czasie Ślubu. 
katedfalnego w` Lodzi 
wieczorem W Czasie Ślubu meznany 
człowiek zupełnie nagi i wyprawiał 
dzikie harce. Furiata z trmiem ubez- 
władnio::e. Okazalo się. że byt to nie- 
jaki lózej Kuuvoie, zam. przy ul, Piotr- 
ko»skiej. 


staną! 
Do ko- 


ścioła wpa-li 


CJ PPOOCJĘ 
Zycie karnawału. 


Bal maskowy Kasyna i Koła li- 
terac.-art, zapowiedziany na dzis. 
posłada z lat poprzednich mnai- 
lepszą markę zabawy eleganckici. 
w dobranem towarzystwie, I ju- 
tro zarolą się Więc salony klubowe 
tlumami publiczności, a — o ile z 
dotvchczasowych zgłoszeń sądzić 
można — znajdzie sie tam cały pię- 
kny Lwów. Poczatek o godz. 9 
wieczorem. 


Tradycyjny bal artystów dramatu, 
Teatrów miejskich we Lwowie. Zapo- 
wiadany od dłuższego czasy bał arty- 
stów dramatu odbędzie się u dmiu dz- 
siejszym, w sobotę, w bogatu przystro- 
ionych i udekorowanych salach  Fiotelu 
Krakowskiego. Pumktualnie o godz. 10 
wieczorem pp. artystki i arty drania: 
tu wstać bedą 4 wprowadzać na sale 
balowe najwycworniejsze towarzystwo 
Lwowa, które jak w roku ubiegłym, tak 
iw tym roku donrsze Świetnie. 
m 
Wieczorck taneczny na dochód wdów 
po pracowiiikinch hotelowych 
Chrz. Związek Zawodowy 
hotelowych w dne 17. 
godzina 9 wieczorem w 
katol. młodzieży  ręsodzrej- 
przy ul, Mickiewicza I. R: 
399-2 


i sierót 
urzątza |. 
prącowiHKów 
dvczmia lys, 
sałi Stow. 
męzej „Skała ‘, 


Nr. 7303 


Z sali odcz, ytowej. 


Odczyt 
Gen. Malczewskiego. 


Lwów, 16 stycznia. 

Gencrat Maiczewski jest typem żct- 
nierźa, kućry nie marnuje cry pekoijo- 
wej. Wciąż niestrudzenie czynny, rzuńki 
i pełen 
tet, co może przyczynić się do ogókic- 
go wytkształcenia lub specjalizacji kor- 
pusun ojicersktego. Środkiem są kursy, 
gra wolenna 1 wreszcie odczyty, urzą- 
dzanc w Ognisku oficerskiem. Onegdaj- 
szy odczyt gen. Malczewskiego na te- 
mat „Samowystarczalności, normalizacji 
i samozaoputrzenia”, „wygłoszony Wo- 
tec nabutej po brzegi sali, dotyczył 
przedmiotu szczególnie doniosłego i in- 
teresującego. 

Problem samowystarczalności, prze- 
widując zupełne odcięcie Polski w razie 
wojny, zamyka się w zagadnieniach po- 
mieszczema, wyżywiema , ubrania cale- 
gc narodu, narzędzi i maszyn dla rolni- 
ctwa, rzemiosł i przemysłu oraz broni, 
amunicji į całcgo wyekwapowania woj- 
ska. Dla przygotowania obroty Pań- 
stwa wszystkie narody  zorgaimizowały 
„Rady Obrany Państwa“ ze stale funk- 
ciontjącym „Generalnym  SŚckreraija- 
tem“. Tę orguuzację wimubysmy i iny 
mieć już 2d przedwczoraj, a ac od dzis. 
Pizedewszystkiem zorganizować nale- 
ży jak najdalsze zastąpienie siły iudz- 
kiej į zwierzęcej przy wsztlakiej pracy 
przez popęd mechaticzny 1 maszyny. 

Srandaryzacia, ` t. normalizacja uni- 
wersalria, we wszelkich kierunkach na- 
szej wytwórczości i nieduosrajnien.c bie- 
żących typów handlu, draz sprzętu bor 
jowego — winna przy masowej produk- 
cji obniżyć . cenę artykułów jednakich, 
które wszędzie moznaby otrzymać. W 
wojsku już z powodu uła:wienia uzupeł- 
nienia przy nieprzewidzianem przerzu- 
camu jednostck winuwus w uzbrojenia 1 W 
wyckwipc waniu nastąpić jak naaley i- 
dące  uiednostainiemie i największe u- 
proszczerie w organizacji, oraz w tecn- 


nicznem ivygkwipowanii całego woiska , 0271), do 0-27',, frank szwajcarski 


bez wyjątku. Przedewszystkiem chodzi 
tu o krońa amunicję. Unifikacja taka nie 
jest łatwa, będzie kosztowna przy iedno 
razowem przeprowadzeniu w wojsku, 
ale w skntkach obniży budżet na przy- 
SZŁOŚĆ. , 

~ Dla tych wszystkich zamierzeń jest 
podstawą pracy Ścisła ewidencja staty- 
Styki przedewszystkierm krajowej, ale l 
światawej surowców, fabrykatów i po- 
rzeb. 

Po podaniu szeregi dat statystycza 
nych, dotyczących własnych Surowców 
I fabryk 1 dat statystycznych z wojny 
światowej i wojny obronnej polskiej, g€- 
nera} Malczewski zakończył wykład 
kilku inaksymami. gospodarczemi, oraz 
porównaniem wojska do wielkiej fabry- 
ki tężyzńy 1 odporności państwowej 
społecznęj, narodowej i ideowej. Woj: 
sko dostaje do przerobienia surowiec, a 


zwraca Państwu, za cenę produkcii, 
przy zwrocie również całego zysku, 
gotowe  rabrykaty potrzebne każdej 


chwili do skutecznej obrony, wszelakie- 

g9 naszego dorobku, oraz ladu, spokoju 

1 porządku wewnątrz naszych grani. 
-—— 


Z naszego przemysłu 
i handlu. 


Miejsce, gdzie się przewija 
cały LWÓW. 


Lwów, 16 stycznia. 

Są ludzie. którym odpowiada je- 
dynie atmosfera komfortu, blask 
świetnych żyrandoli, wspaniałe ar- 
kady obszernych,  powictrznych 
sal... A jednak jest takich wielu, i to 
nieraz z tych bardziej wartościow- 
szych, którym od czasu do czasu 
"potrzeba zachłysnąć się swoistym 


"zepaszkiem zadymionej knajpki, w , Śniadamkowy p. 


nięwyczerpanej inicjatywy we 


M 


„GAZETA PORANNA“ z dnia 18, stycznia 1945 


Z życia ekonomicznego. 


Giełda lwowska. 
r Lwów, 16. stycznia. 
OBROTY W AKCJACH. 


Bank Hipoieczny 0:56, Pokred 
0:10, Browary 9:05, Chodorów 4:00, 
405, 395, 3:90, Chybe 5'10, 5:20, 
C gielski 0'62, Gazo:ina 1 40, 1:35, 
N ita 0'56, 056:,,, 0'57, Siersza g. 
435, Zieleniev sui 8'60, kmielów 
0:63, Oikos 1:90. 


OBROTY. W AKCJACH NIEKO- 
TOWANYCH. 


Gazy zachodnie 2'40, 2°35, 23) 
Jaworzno (drobne) 1260, 1255, 
1275, Len 032, Machlejd 205,, 
Olkusz 1'10, Przeworsk (imienny) 
225700, Szkło w Kr. 1°00, Mzrkury 
7:00, 7:50. 


Giełda zbożowa. 


Lwów, 16. stycznia. 


Brak transakcji w obrocie gie - 
dowym ipozagie' dowym pow du 
b aku podaży. Na gói zainteres - 
wanie dla żyta i psze icy, a 
w szczególnoś i dla zboża siewre- 
go. Tend cja mdal zwy kowa. 
Usposobienie silne, 


Gbroiy pozagiełdowe 


Lwów, 16 stycznia. 

Dziś tendencja c''wiena zniż- 
kowa. Obrót średn'. 

Dolary amer. 517%, do 517, 
doł. kanadyjskia 5:14), do 5:14*/, 
„Korony czeskia 0:151, do 0:157/-, 
leje 0:02'/, do 0'C2*,, franki franc. 


LOO do 102, funty Szterń 2380 
do 2400, Ruble a 508i a 100 
za 1 tys 000 zł de 000 zł. 
drobne za 1 tys. 0'00 do 000 zł, 
niemieckie tyg Stare za 1 uys. 
000 do 0'00 gr., korony austr. za 
tys. 0'07—0'07'!/ gr. 

Złote: 20 _ kor. 21 75 30 21-85, 
20 frank. 1975 do 1955, 20 marki 
2480 do 2490, 10 rubli 2680) do 
£690 gr. 

Srebro: kor. austr. 0'441,—0:441,, 
5-kor. austr. 230—233, Iloreny 
1:18—1*20, srebr. ruble 1:87— 1-99, 
kopiejki za rubel 0:83—0:85, 


Giełdy obce, 


GIEŁDA ZURYCHSKA, 


„Zuryoh. (Radio). Otwarcie z dn. 
16 b. m. 

Przekaz. Gotówka | 
28-00 2790 | 
kiem zwpełnem sans gêne; w takim | 
rubasznym gwarku, w którym jeno 
patrzeć, jak zjawi się jakiś jowialny 
djablik i krzyknie: „Hulaj dusza bez 
xontusza!”... 

I w tem ludzkiem upodobamiu 
lcży tajemnica powodzceń małych, 
ciasnych !okalików, gdzie goście 
przewiaiją się jak 'w mrowisku, 
gdzie jeden stoi niemal drugiemu 
na głowie, a jednak nie zamieniłby 
się na naiwspanialsze miejsce w 
wytwornykh salach skrępowanego 
formami komwenansu... 

Taką typową knajpką, która po- 
trafi w swych ciasnych trzech po- 
koikach pomieścić cały Lwów (na- 
turalnie nie odrazu) jest handel 
Józefa Nowaka 


Paryż 


takiej przytulnej ciemnocie, w ta- ! przy pl. Halidkim. 


„sławnej „kiełbasie na widelec“, o 


Przekaz. Gotówka 


Londyn "24:85 |, _ 2488!, 
Nowy jork 519004 51900 
Warszawa 10075 9975 
Be!gja 26 15 26:00 
VM łochy 21 10 21:45 
Hiszpania 7375 17325 
Holandja 20975 209:25 
Berlin 123-07 12305 
Wiedeń 73:3) 72:80 . 
Sztokholm 14950 13950 
Chrystjanja 7975 79:25 
Kopenhaga 2445 92:23 
Sofja 380 3 70 
Praga 15:65 15:50 
Budapesz 0722 071:2 
Belgrad 10 60 10:40 
Ateny 9:50 9-30 
Konstantynopol 280 275 
Bukaresz: 2:70 2:6) 
Helsing'ors 13 15 12:95 
Buenos Aires 199 00 195:00 


Tendenc'a spokojna. 


haura i wychowania 


ma S.«m/e-lęczne 
WPISY kunsa kSiĘcowOŚu 
Kupizcziej ł bankowej 
przyjmują dodatkowo j-szcze tylko 
. do 1. lstego KURSA HANDLOWE 
Ecole Reforme, Pańska 14 
pod krerunkiem W. Bsmbnowicza, prof 
Państw. Akad. handl. Po 1 lutego p zyjęcie 
zaeżne — wedle O ólni<a kKlinisterstwa -~ 
Od teg Ź zezwo enia. — Sp:calne wie= 
czorne kursa od godz. 7-nej. - Prospekt 
kurtsóa bezgłatnis. — Dye tor Instytutu: 
Dr. Józef Gluziń:ki. 41` 


KURS przygotowawczy do egzaminów 
na budowniczych, majstrów murar- 
skich i ciesielskich, rozpoczynam 1. 


lutego. Architekt Oborski, Lwów, 
Strzemię 11 a. 309-5 
STENOURAFICZNIE  żądajcie bezpłat- 
negc numeru miesięcznika Steno- 


graf Polski“. Warszawa, Hoża 50. — 

Tamże listowna nauka stenograti. 

Opszerne p'ospekty bezpłatnie. 34V 10 
| ZOO 


LEKCJE fletu — od 10 zł. miesięcznie— 
udziela (również paniom) rutynowa- 
ny flecista: Staszica 8/1, prawy ga- 
nek. 390-3 


k Posady i praca | 


e "WEF" 
jii pygn Oraz przewałutowania 

Hi (AA według osta'niego roz- 
porządzenia ministerjaln. sporządza rutv- 
nowany buchalter-bilansista. Łassawe 
zgłoszeni: da Admin. pod „Bilansista” 
= 2 


Któż we Lwow nie wie o tei 


tych kanapkach z cebulką. smaku- 
jących tu, jak nigdzie, o tych pie- 
nistych bombkach ciemnego i jas- 
sncgo, o tych sławnych sztagami- 
kach? Kto nie wie, że w tym ma- 
łym lokalu czuć się można zawsze 
najlepiej, jest się naliszybciej obsłu- 
żonym, że się zje i wypije dobrze 
l tanio, bó naturalnie, że u Nowaka 
prócz wyżej wymienionych spe- 
cialnośc dostaniesz wszystkie in- 
ne potrawy i napoje w doborowej 
jakości, 

Pokój do śniadań przy pl, Ha- 
Jickim test równie chlubnie zapisa- 
ry w pamięci Lwowa w najcięż- 
szych lażach w r. 1917 i 1918. Pa- 
iniętamy represje rządu austrjackie- | 


OGŁOSZENIA. 


WDOWA PO LEKARZU, 


Ze sportu. 


Lwów, 16, stycznia. 
Sekcja narciarska L. K. S. „Pogoń“ 
urządza w;cicczkę Ho Tuchli 17—15 bm. 
oraz l-dnowy kurs jazdy na nartach. 
Nocleg d'a członków  Lezpłatny, nie- 
człunkowie I zł. Punkt zborny y godz. 
15.30 nva dworcu głównym. Zglatrać 
się u p E. Maricna. 33% zniżka., 
Waine zgromadzenie I. L. K. S. Czar- 
ni, odbędzie się w poniedziałek 19. bm. 
o godz. 6-tej włecz. w sali szkoły im. 
Marji Konopnickiej przy uł, Zielonej 
1. 10. Ze względu na ważność mającyci 
zapaść uchwał, obecność wszystkich 
członków klubu konieczna. 


Karpackie Tow. Narciaryy uńząjlza 
18. bm. !doroczny bieg z Trościany do 
Sławska. Bieg otwarty dla członków 
klubów zrzeszcenych w P. Z. N. Pro- 
gram obcimuje Bicg „włówny w trzech 
klasach Semorow araz bieg Juniorów 
(16—18 lat). Wpisowe * zamawianie no- 
degów w Schronisku K T. N. przyjmuje 
się (ul. Podleskiegn 7) od 19—20. najda- 
lej do 16. bin. Wpisowe wynosi 2 zł. w 
dzień zawodów 4 zł. 

Piękny wynik osiągnął w Monacnjum 
Gradjansky, grając z Wackerem 4:4. 


Ire 


"78 


aptekarzu i 
adwokacic o wyrobiomych stesunkąch 


w swojcj sferze otrzyma korzystne 
zajęcie za prowizję i pensję. Osobiste 
zgłoszenia z ofertami wraz z wyczer- 
puiącemm  curricihun viłac przyjmuje 
p. Starcckę od 12—1 w. Kraszewskie- 
go 3. H. p 283-3 


4 Zgubiono, znaieziono a 


ZGINĄŁ w czasie świąt w okolicy Du- 
bowiec pies legawy, czarny, ppdpąla-. 
ny, uszy dlugie. ogon nieebcięty:, 
Podbrzusze i stopy biało nakrapiane. 
Wabi się Mars. Kłoby wat o nim ja- 
kąkolwiek wiadomość raczy donieść: 
Stanisławów, Kilińskiego ł6a, prof. 


Jun, gdzie otrzyma sowitą nagrodę, 
391-3 


Fenna, sprzedaż, zamia! 


FORTEPIAN BOSENDORFERA, 
nętrznie i mechamka w 
stanie, 


ZEW- 
znakomitym 
z powodu wyjazdu sprzedam 
tanio lub zamienię na dobre pianino. 
Osgłądać można od nicdzielj począw- 
szy, codziennie godzina 9—10, Moch- 


nackiego 30., I. p. w podwórzu. 420-2 


POKOJU na błira z osobnem web 
ściem w okolicach al Senatorskisł, 
ul Akademickie, Fredry, *Łozidskłs- 
"go itp. poszukuję. Zgłoszenią w Ad- 
minietracjj. 


Mieszkania, lokale, 


ckieny 


mo przeciw Legjonistom.. W tych 
skromnych pokolkach  znajdywah 
oni rodzaj przytulriego asylu, a PB. 
J Nowak odnosił się do tych gości 
z całą serdecznością. 

Obok handelku przy pl. Halio- 
kim cieszy Się również dużą popii 
iarnością sklep  masarsko-nri<snry 
przy pl. Bernardyńskim. Znana por 
wszecłyie dobroć jego wyrobów, 
iakoteż  pienwszorzędny gatunek 
miesa zjednały mu nader liczną 
klijentelę, zwłaszcza, że p. Nowak 
trzyma siłą zirowłej zasady solid- 
nego kupca: „mały zysk, wielki 
obrót", ? 

Placówkom przez miego prowa-. 
dzonym Życzymy więc „Szczęść 
Boże” w nowym 1925 roku. 
maai jaana 


„GAZETA PORANNA“ z dnia 18. stycznia 1925. 


Nr. 7305 


Str. 8 

8 POKON kuchnia, komiort, nadające 
się ua bitwa, w śŚrodmicśgu do Wy- 
najęcia, Zgłoszci na Do REGEL W 
adm. „Gaz. Por.“ 416 


B Rozmaita z 


PRACOWNIA KRAWIECKA przyjmuje 
wsztikic rcpttucje į czyszczenic u- 
brań męskich, oraz nonce, po najinż- 
szych cermacii, ul. sw. Marka 6. 417 

„ZZA OEWC—— E 


MŁYŃSKIE MASZYNY, 
Kamienic, Turbiny, Motory,  Tokarnie, 
Hebłarki, Wiertarki, Gatry, Piły, Gazę, 
Pasy, Gurty. Trans'nizje, Wazi, Pompy, 
Armature, FE na dogodne splaty 


poleca „PILOT 
Lwów, ul. Batorez: 4 — Oddziały: w 
Tarnopolu i Podwołoczyskach. — Tech- 


6593a-15 


(wlaja i korzeń mydlany 
u JANA SUDHOFFA 


we Lwowie, ul. Akademicka 8. 
WYPRARY slubne : kołdry, materacy 
ksce, łóżka, dywany, chodniki. 


fanki, kapy, bieliznę, sienniki poleca najtaniej 
KAZ. SKIBIŃSKI, Lwów, | glin | 


tylko pa tlko. nanigeciw Szt Szkowrona 5> -4U 


Badliter i Monkes 


Lwów, KOŚCIUSZKI 14. 
Adres teleg. Menter 'Fele(. 394. 
Reprezentacja najnoważźniej- 
szych młynów krajowych i za- 


niczna Liczna porada be zpżainiz. 


da 


granicznych. 
Mąka - Ryż Groch 
123 Krupy = Sa so: 


KONKURS 6, a ay 1920. 


na budowniczego miejskiego przy Magist"acie miasta Śniatyna. 


Kwalifikacje: 


miejskiego złożony w b, Namiestnietwie. 
Załączniki do podania: 
metryka i krótkie curriculum vilas 
Warunki: 


413-5 


TOWARZYSTWO 


SOSNOWICKICH FABRYK RUR i ŻELAZA 


S$nólka, Akcyjna 


Zarząd główny: Warszawa, Mazowiecka Nr. 7. 
Zakłady w Sosnowcu (st. dr. ż. w, w.) 
poleca 


LEMRESZE i ODKŁADNICE 


do pługów różnych systemów. 

lok motyw, 
aparatów cukrowniczych etc. łączniki, 

BECZKI stalowe do płynów, 

BLACHY zbiornikowe, koiłowe, mostowe i dachowe, 

ŻELAZO handlowe i fasonowe, 

BUTLE stalowe do wodoru, tlenu, kwasu węglowego elic. 

Zastępstwo na Małopolskę 


Towarzystwo „TEPEGE% Spółka Ake, Katowice ul. Warszawska 4. 
27 — bkwów, u św. Mikołaja 12, 


RURY do lokomobil, 


| dostawę 


Ukończone sludja po itechniczna z dwoma egzaminami pańzstwo- 
wymi z cziała budownictwa lub archi ekiucy lub ewsntualnie egzamin na budowniczego 


Świadectwa z odhyłych słud ów, świadectwo zdrowia, 


' Płaca Xl, ewentualnie X. kategorji urz: „d ubów pańslwowych z m.» 
tnością awansu i zezwoleniem na prywatne wykonrvwamie zawodu. 

Term n wnoszenia podań do 15. lutego 1925. 

Termin objęcia posady I kwietnia 1925. 


Filje: Kraków, ul. Straszewskiego 


Krosno i Borysław. 398-2 


NOTATKA. 


Dyrekcja kolsi p. w Stanisła- 
wowie ogłasza przetarg na 
12.000 m? tłucznia 
i 18.000 m? Żwi:u rzecznego 
dla celów nawierzchni w roku 
1925 
Szczegó'y oferty podane w „(ja- 
zecie lwowskiej”, „Czasopiśmie tech- 
nicznęm* i „Tygcdniku dcstaw*. 
Prezes Dyrekcji kolei państw. 


403 inż. Stefan Wikior. 
OGLOSZENIE. 
Zarząd „Bóvreckiej Spółki poży:zko- 


wej ı hanclowzej we Lwowie, spółka z 


ogr. odp. w Ikwólacii* wzywa niniej- 
szem wierzycwji tejże Spółdzielni, by 
do dnia 1. sivcenia 1926 zgłosili swoje 


pretensic u bodrisancgo Zarządu. 
Lwów. ania 31. grudnia 1924. 
Bóbrecka Społka pożyczkowa i haudlo- 
wa we Lwowie. Spórka z ogr. odp. w 
likwidacji, 
przedtem 
Spółka pożyczkowa w Bóbrce, stow. 
zareistr. z ozr. poręką. 
Zarząd: 
Hersz Schwadron. Jonas Lówensokn. 
Lwów. Krasickich 7. na ręce p. Lowen- 
solula. 401-3 


Maszyna inikargka 


z fabryki w Augzburgu, 
| format 57/84, w bardzo 
| dobrym stanie, popęd alek- 
tryczny lub na korbe, zaraz 
do sprzedania. 

Bliższa wiadomość w diu- | 
| karn Spółki Akcyjnej Wyda- 
' wniczej, Lwów, Chorążczyzny 
a od 8—3, 


NN M 00 0 — 0 


Za Magistrat miasta. Sniatrna, 
Komisarz rządowy: 
w z. Teodorowicz u p 


i w Zawierciu a. dr, ż. w. w.) 


kanalizacji, 


wodociągów, 


r z | EZIO ZZA ZZOZ RZ ZZA ZY Z RO l 


ZTT RELE TETEE E X 
Na baile i zabawy 


wódki, likisry, wina, koniaki i rozne delikattsy po 
cenach fabrycznych — daje w komis Firma 


S. FUCHS, Drohobycz, 


RYNEK 6. 


l 


ps 4942050904500600696 


Do Smakoszy! 


prawdziwe śledzie hamburskie pocztowa 
pierwszej jakości można dostać wyłacznie 
123 w pokoju do sHniadań 


S. FUCHSA, Rynek 6. 
00000000000000000000069000 


9099909999 9 


Qa Znakomite zagraniczne 


Ki Schracka, Marcociego, Telsfunken i inne 


RADIO-APARATY 


odbierające koncerty, jarz-band, le cje języków 
i odczyty z całej Europy i Ameryki 
poleci po cenach konkurencyjnych 


WALERJAN DRABEIK 


Lwów, Sykstuska 17. 


403 |. 
Insta'acjż kompletnych stacii odbiorczyci! na prowincji, 


Części słładowe do wszelki-go rod au Radio-aparatów. 


NA RATY! "ZK HE NA RATY! 


„i OPAS” 


TOWARZYSTWO DLA HANDLU | FRZEMUSEI 


SPÓŁKA Z OGR. PORĘKĄ. 


| DROHOBYCZ, Piac Smolki. 


Wie'ki wybór szkła, porcelany karls- 
badzkiej, lamp Ditmarowskich, maszyn 
rolniczych i t. d. 


Składy zboża i mąki. 


Wyłączna sprzedaż oryginalnych 
amerykańskich maszyn do szycia 
Singera. 

Węgiel hurtowrie i detailicznie z kon- 

1% cernu Gieschego. 


Ceny konkurencyjne. 


NA RATY! TGA EE NA RATY! 


4 Drukarni Sp. Akc. Wyd pod zarz, 1. Płockiego we Lwowie. Należyteść pęcztową opłacana ryczałtem. Odpowiedzialny red.: Marjan Machalski. 


i 
i 


